
N r  5 8 6 . K r a k ó w ,  S o b o t a  2 0 .  G r u d n i a  1 9 1 & . Kok X X X II.
„Newa R e f o r m a "  wychodzi dwa razy dziennie.

i t i k & o i  wychodni oodełanole i  wyjątkiem yonledtliOkfiw ■ dal petwiąteoDłyth. 
ii_o» | | - p o i o d n i » « l  eodrienałe c  wyjątkiem aiadnlel l dni fi- rląteoinyeh.

p & & c a E a a p a t a  w y a o a t i NOWA
,v uiiojcon « » * • • • * •  
W A m W  Węgrzech; 

ą lednorarewą pzzesjłKą 1'OCSt. 
■ dwuraMwą „ s

W Pafiztwle Niemieckiem . • <
i> innych prńitw ch . . . .

RWEat* p pttrooBiłi tnrtanin
• 81 kona 1S kona 8 korcu

. 8S . >• M 8 .■
• 88 , 11* * 8 kor. 50 h.
. 8 e ■ I* • 9 koron
. 48 b 84 . »s ,

3 koi. 70 K 
8 . 2 0.
i  • ! •* » •

aprssita tlę i &%łeC vprost do Attaatalattratcyl

BlMlfwilt
9 korony

P r e n u m e r a tę  i  o g ło szen ia  gj  ' ‘

R e s U L c y a t  n i. J s g i e "  «ńutu» I I  A d t jJ  i i  i r c c y a j  «sŁ £ -? , A m s j S i 
ł v V . . ,  K cd a k cy t  i A d ca iaL «tracy i N» 81. Di» rcemftw s a id s l s c o w y c i .  Ł372. 

Kr racb. poo*t Ktu- onsoręił 857.4)54 
Rękopisów ndJty^ngch Rada ccya w ie a w E .

W e  L w o w ie  sprzeda: lum.rdw P< W  W.; w Biarse dzienników S . C Ł l f ' . i O , ł 8 j ; f 8 ) ,  
a lk* Jagiellońska 9 i »  B iu r s r a  r i e h n a ,  alios Korola Ludwika 9.

j p e n a  n u m e r u  1 O  ł i u L ,  % p r z e s y ł k ą  p o c z t o w ą  1 2  h a l . O T M E S Ł  P O P O L 0 D X 1 O « Y .

P r e n u m a e a t e  p r s e y j ^ n r j ą :
g a m i e js e o w ą  i  Administracja „Nowej Raiormy" l wszystkie urzędy pocztowe, m i e js c o *  
v ą i  Adnńnutrccya .Nowej Rekrem ". —  Główna trafika w Rynko. — Agencja J. Hopcan. 
I  A . S alo . nowej, ci. Baczeyańcke 9 ; Binro dzienników M. Hopc.yca. aJ. Jagiellon: kr 7 ;

Trafika w Sukiennicach.
S a r n ie j w c c w ą  pri 'ru n a e rs  t ę  1 o g ł o s z e n i a  (Inseraty) preyjmnją: W e I  w oari"*  Biorą 
diienników: A. Bocł-atab, nL Karola Ludwika 21, S. Sokoicwski, ni. Jagiellońska 3 — 
W  J a r o s ła w ia  A. Am .ter. — W  T a r n o w ie  H. RockacŁ. — W W ie d n iu  Herman 
Geldschiniod (sprzedaż oddzielnych notne.ór), I. W ollseue 8. —  M. Dnkes Nachfolger, 
H*«senst6m & Y ogier ffatkie w Hamburga, Frankfurcie c . M., Berlinie, Lipsko, Br.sylc' 
i Wrocławia). — R- Messo {także w Berlinie, Rcmburgn, Monachiom i Norymberdze), — 
Bi Schalek (\Voiiseiip). — W . P a r y ż u  Sacietć Mutueile de Pabilcitź A. L o r ę t  te, dkeetsar,

61 Rne Rcngemnni.
O g*»is*en irT  (inaeraty) przyjmuje Administracya „Nowej Reformy" ta opłatą od miejsca 
wiersza drobnem pieniem (petit) ta piarwozy raz 20 h ., za taidy następny m  IR lt. —. 
H .d e j  la n a  po 60 h. od wioisza. — C i c c y  p u fc l ic s n e  po 2 kor od wicraid* Dfełai 
tabelaryczny, cyfrowy, skomplikowany, pierwszy raz 40 h. — Z a łą c z n ik i  do „Nowej ft*- 
form y" (prospekty, cyrkuł arie, ogłoszenia i t. p.) przyjmuje się za cenę 2 kor. od 100 ega, 

dla zrnaejacowych, a 1 kor. od 100 egz. dlr mifcjsoowyoh p-ennmeratorćw.

N astępstw a za ta i gu 
cennikowego.

Z pow odu  trw a ją ceg o  ju ż  od dłuższego czasu 
zatargu  cen n ik ow ego  pom iędzy pracodaw cam i a 

'p ra co w n ik a m i drukarskim i, je s t  bard zo  m ożuwe, 
że w  pon iedzia łek  dnia 22 b. m. u s t a n i e  p r a ­
c a  w g  w s z y s t k i c h  d r u k a r ń  i k c h  k l a ­
k o  w s k i c h .

Na tą ewentualność zwracamy uwagę naszych 
Czytelników, podkreślając zarazem, że nie p o ­
nosimy winy z a  p r a w d o p o d o b n ą  p r z o r -  

• w ę w  w y d a w n i c t w i e  n a s z e g o  d z i e n ­
n i k a .

Uczynim y jednak wszystl o, co leży w naszej 
mocy, aby nasi Abonenci otrzym ywać mogli 
przynajmniej bieżące informacye.

tMHwaictaE J owkI Reformy".

€© dalej?
Praca nad przeprowadzeniem reformy wybor­

czej, przerwana we wtorek b. t., dała niewąt­
pliwie poważne reznltaty. Najważniejszym zas 
z nich jest skonsolidow ano wszystkich stron­
n ictw  polskich na gruncie przyjętego przez nie 
solidarnie projektu rządowego reformy po prze­
prowadzi n u w  nim kilku ważnych zmian za 
zgodą wzajemną Dzięki tej konsolidacji stron­
nictw  polsKich, jedna i to bardzo i rudna część 
pracy nad refoim ą w yborczą została wy -onana. 
W yrów nano nowiem różnice, które bzie/1 ty pol­
skie stronnictwa i osiągnięto to, że te z pośr d 
sfronnictw  naszych, któro o reformie wogóle 
niechętnie myślały, z o b o w i ą z a ł y  s i ę  d o  
j e j  p r z e p r o w a d z e n i !  s o l i d a r n e g o  we­
dle przyjętego projektu. K ażdy,kto pamięta długie 
ociągania się i wahania wschodnio gaPcyjskich 
grup konserwatywnych w spraw e reformy, przy­
zna, że na drodze do je j urzeczywistnienia jest 
to krok duży.

K onsohdacyę slronm etw polskich przyspie­
szy ło - znaue ojw iadczem e Ttusinów w sprawie
liczby członków  W yd«iału krajow ego i okręgów 
dw unandaiow ych wiyjskich. Ostateczna forma 
tego oświadczenia ruskiego zniewoliła stronnic­
twa polskie do przyspieszenia cn wzajemnego 
porozumienia, bez którego m eiytoryc na trakto­
wanie żądań ruskich przez poszczególne stron­
nictw a polskie m ogłoby było doprowadzić tylko 
do zaprzepaszczenia i alej sprawy. D latego zu­
pełnie m esłuszcio przedstawia się tokonaną w 
poniedziałek konsohdacyę polską jako  „zlama 
n ie“ kompromisu z Kasinami, a nawet, jak  chce 
„D iło “ , jako „zdradę1- ze strony stronnictw fc. zw. 
„b lokow ych “ . N ikt tu żadnego nie łamał k im  
promisu, tem mniej nikt nie dopuszczał się 
„zdrady", ale wszystkie stronnictwa polskie po­
rozumiały się z sobą i wzajemnie z w i ą z a ł y  
przez solidarne przyjęcie projektu rządowego, 
stosownie poprawionego. Stał * się tn to, co 
było_ wogóle celem wszelkich rokowań i prac 
konrsyi dla reform y wyborczej, mianowicie, aby 
uzyskać kwalifikowaną większość, potrzebną do 
uchwalenia reform y w yborczej przez Sejm. P o­
nieważ zaś większość ta nib dałaby się stw o­

rzyć w brew woli centium i autonomistów, na­
wet gdyby tizeci uczestnik byłego „autibloiur1 —  
narodowi demokraci, opuścili swoich dotychcza­
sowych sojuszników,, przeto szkoda słów tracić 
na wykazanie, że zawarcie kompromisu z teroi 
dwiema konserwatywnemi grupami, przez uwzglę­
dnienie szeregu ich  postulatów było kardynah 
nym waruukiem realnej pracy n u l refurmą wy' 
borczą.

Dzięki też temu kompromisowi na placu po­
zostali jedyni Ku^ini, którzy zg.jdę sw oją na 
projekt reformy uzależniają od przyjęcia  ich 
dwóch w yżej wym ienionych warunków. Ponie­
waż przeprowadzenie reformy bez Rusinów nie 
jest możliwe, m ogą oni bowiem zdekompletować 
Sejm. a gdyby nawet była możliwym, nie było­
by politycznie uzasadnionem, ponieważ jednym 
z głów nych celów tej reformy ma być właśnie 
pewne trwale wyrównanie pr; eciw ieństw  naro 
dowościowych w  naszym kraju, p izeto  w tej 
chwili rzecz cala sprowadza się do różnicy za- 
p itryw ań, jaka  zachodzi między o lu  obozam' 
narodowymi w  Sejmie co do liczby członków 
wydziału i w iejskich okręgów dwumanóato 
wycli.

Jest rzeczą jasną, że jeżeli sprawa ma ru 
szyć dalej z tego martwego punktu i dojść 
rychło do ostatecznego załatwieniu, mu9zą być 
podjęto rokowania i zabiegi w celu wyrówna­
nia tych różnic. K to ma się podjąć tej pracy! 
Olóż w  przeciwstaw 'eniu do poprzednich okre­
sów, przez k tóie  sprawa reform y wyborczej 
przechodziła, obecna kcnsohdacya stronnictw 
polskich jest tego rodzaju, że w yklucza możli­
wość, aby którekolw iek z tych stronnictw m o­
gło oficyalnie podjąć się tego zadania. W szyst 
kie bowiem stronnictwa polskie związana _są 
projektem rządowym, w którym też żadne z ni s 
nie tylko przeprowadzać, ple nawet iuicyować 
nr zepi o wadzenia zmian jakichkolwiek r ie  m »zc. 
Projekt ten bowiem m ógłby być tylko soliJaf- 
nie przez wszystkie stronnictwa polskio zffiro­
nionym.

W obec tego obowiązek podjęcia puśrednictwa 
między obn obozami uarodow; mi spada wył cz- 
uie na rząd który jeden ma do rozwiązania ta 
kiego zadan a  niezbędną swobodę rnchów i kwa- 
lifilracyę. Rząd te  ̂ musi tu wystąpić z w nio­
skami pośredoiczącemi i musi starać się o po 
zyskanie dla nieb obu stron.

Sytuacja  polityczna zarówno jak  goapodac 
oza w  k ru fl wymaga, aby rząd przystąpił do 
cyc l medy tacyj co do pozostałych j e s z c z e  dwóch 
spornych punttów  jak  najrychlej. Kv. estye tt 

W porównaniu z temi w.-zystkiemi lir> 11 
wieństwami, które już wyrównano, tak drobne, 
źo wprost niepodobna przypuścić, aby Prz!  ®ner 
g ii i zręczności inedyątora, a przy wyższej po­
nad wszelką wątpliw ość dobrej w° ! ' doprowa­
dzenia re torty ' do skutku po gron ie  polskiej, 
ostatnie te pizeszkody nie dały srę usunąć, jezeii 
ty lkoR u sin im rją  tak samo  ̂ do zrea-
lizcwania reform y i jeżeli w .D.":!r ,e 1{; 0oecnym 
nie grają roli decydujatfei ł 8 ‘ e“ nieznane b li­
żej w zględy i rachuby tantycZue. Je-.f.li R us|ni 
naprawdę myślą l j 1̂ 0 P tym członku
W ydziału Łrajowęgc y ip, 6J> którego domaga 
się obóz polski, i tyun czterech okręgach
dwumandatowych wiejs.ri^b, to rnoina n reć na­
dzieję, że wyjście z trudności ostatecznie się
znajdzie. G ■ [?! ’  P o d s ta w ia ła b y  się sprawa, 
gdyby K isin i okazali niezachwianymi w 
tych śwoic . ząoaniach. Św iadczyłoby to bowiem, 
że żądania te staw iają tylko dla udaremnienia 
reformy w yborczej w ogóle z tym rachunkiem

aby mćdz potem mówić, że to P olacy udaremnili 
reformę, ponieważ nie zgodzili się na dwa „dro­
biazgi".

Z tego w ięc punktu widzenia żądania ruskie 
muszą być poddane próbie, którą podjąć może 
zuowu nie kto inny, jak  ty lko właśuio rząd. 
Strona polska uczynna, co do niej należało. Ona 
przyjęła projekt rządów" z takiemi tylko zmia­
nami, które interesów drugiej narodowości nie 
dotyczą, ani im nie zagrażają. Teraz niechaj 
rząd stara się, aby tak-że i strona ruska przy­
jęła jego projekt, przyczem jednak nie wolno 
mu zapon inuć, że interes naiodow y polski w 
żaden sposób nie może być na szwank nara­
żony-

P i ^ a c o  M y  p s s e l s M s j o

(Telefonem.)

W iedeń , 20 grudnia.
Dzisiaj o godzinie 10 rano zebra! się k  o n- 

w e n t  s e n i o r ó w  celem ustalenia progra­
mu działalności parlamentu. —  Jak w iadom a, 
p rzyw ód cy  związku nienriccko-narodow ego i 
ch rześcijań sk o .  Booyalnych zażądali od  nr. 
Stitergkha, ],y  wpłynął na to, aby plenarne p o ­
siedzenia parlamentu od b y ły  się jeszcze 29 
i 30 grudnia.' • 

lir . S luergkli ośwdadozył go tow ość  uczyn ie­
nia zadość temu żądaniu stronnictw . ł V  dzi- 
siejs_em  zatem i ijonieciziałkowem posiedzeniu 
odbędą się jeszcze dwa posiedzenia Izby  29 

i >0 giudnia. Nie zmienia to atoli sytuac.yi par- 
Idmeutarnej^ ponieważ niema m ow y o tern, aby  
Rusini zaniechali obstrukcyi bez kom prom isu 
w  sprawie galicyjsk iej reform y w yb orcze j. —  
Kom prom is ta k fa to li jest nie p raw dopodobny .
W edle pow szechnego przekonania, Izba, za­
miast _ w poniedziałek, odroczona bedzie DO 
grudnia. j^zącj uWaża dzień 1 stycznia za 
ostateczny termin dla załatwienia^ planu fidan- 
so\yego, i n -ie Zg 0dzi się na jakieś dłuższe „e x  
lcx  , tak, że prowizoryum  budżetow e m usiało­
b y  byt: załatwione w  pierwszych dw ócli lub 
trzech dniach stycznia. W arunków  tych  atoli 
Izba posłów  nie dopełni, pom inąw szy opór, ja ­
ki istnieje w  Izbie panów  przeciw  planowi fi­
nansowemu.-

Prognoza dnia dzisiejszy.
, (Telegramy „Nowej Reform y11,)

Wiedeń, 20 grudnia.
Prezes K ola polskiego, dr L e o ,  wezwał 

wszystkich członków  Koła, ażeby aż do nie­
dzieli bezwarunkowo nie wydalali się z W ie- 
du!a ze względu na w ysoce poważną sytua- 

û -Jak donosi „Z eit , dr Leo z tego powodu po­
wołał się na wielką powagę sytuacyi, ponieważ 
prezydent gabinetu, br. (Stuergkh, ma zamiar 
postarać się o rozstrzygnięcie, c z y  p a r ł a  
m e n t  m a  d a l e j  o b r a d o w a ć ,  czy też za j­
dzie potrzeba o d r o c z e t  i a g  o.

W ypadki dnia dzisiejszego wpłyną najsilniej 
na postanowienia br. Stuergkka. Dzisiaj ma r-ię 
odbyć rozprawa nad interpelacjam i i odpowie­
dzią rządu w aferze ministra Długosza i p. Sta 
pińskiego. W prawdzie według regulaminu roz 
praw, niedopuszczalnemi są w związku z debatą 
interpelacyjną zarówno uchwały Izby, jak w nio­
ski, mimo to posłowie, zbliżeni do rządu, oba­
wiają się, że dzisiaj przeciw ko rządowi poduiosą 
się g w a 11 o w7 n e z a r 7, u t y i że nawet zgło­
szony zostanie może wniosek o p o s t a w i e n i e  
r z ą d u  w s t a n  o s k a r ż e n i a

Głedne 0 Ktlfi
(Telefonem.)

Wiedeń, 20 grudn.a.

«N. Fr. Presso“ i „N. Wr. Tagblafi. przyno­
szą in form acje o przebiegu wczorajszego pasie­
nia K o ł a  p o l s k i e g o  i donoszą, .że narodowi 
demokraci zgłosili wniosek o w y k l u c z e n i e  
p o s ł a  J  a v o r s k i e g o  z K o ł a  za to, że od­
dał do dyspozycji Stapińskiemu 120.000 kor. 
Jak już wczoraj doniosłem, inform acye te są 
b ł ę d n e .  W niosku takiego n i e  z g ł o s z o n o  
z żadnej strony, a przemycenie podobnej in for­
m acji jesb manewrem, obliczonym  na dalsze 
kompromitowanie K ola polskiego.

Także wiadomości, jakoby wykluczono posła 
Jaworskiego i jakoby  wniosek posła Ste-łuwicza 
o wybór Łomisyi śledczej dla zbadania sprawy 
Długosza Koło oaesłało do kom isji parlamentar­
nej, są nieprawdziwe.

i i  irnm
l (BoiiończeuinO
Zaiste “są to ma-rzonia slcnzauej na bezczyn ­

ność nahajki. Porów nałem  pow yżej ten ton z 
tonem  „M onitora11. Jest jednalc pewna różni­
ca. G dy się prow adzi kampanię publiczną, 
dziennikarską, m ożna naw et tego rodzaju ton 
uspraw iedliw ić chęcią oddziaływ ania na czy ­
telników , nazw ać go  naw et środkiem  watki 
w ed ług  zasady: ..Gdzie drwa rąbią, tam trza­
ski lecą“ . I ja  sam w  polem ice publicznej u- 
ważam  zbytnią, uprzejm ość za m etodę chybia­
ją cą  celu, ale nie przyszłoby  mi n igd y  na, 
m yśl używ ać tego rodzaju  szorstkich zw rotów  
w  pam iętniku osobistym , zaśm iecać go  sobie 
w ybucham i paśyl. W ych ow aw ca  m oże i musi 
karoić  um ają, powinien w ięc naw et w  pew ­
n ych  w ypadkach  brać w  usta w yrazy  szorstkie
i udaw ać gniew , ale sam w  sobie irytow ać się
nie powinien.

A lę niużnaby pow iedzieć, że to troska o d o ­
bro literatury polskiej pl-owadsi autora do ta­
kich  ekstrawagfancyj, m ożnaby go  nawet za tę
szczerość gn ien n  podziw iać. •• Zapow iadając 
np. utrącenie Hlimera, pisze: „A ch  tak ciągnie
do przejechania się po nicm czyźnio, po hypno-
•;ic w szystkich Irzykow skich  tego świata... B o-
żc  m ój, Boże m ój. pozw ól mi pracow ać, pozw ól 
skupić sity-, p>aj jeszcze żyć  dla P o lsk i". Trze­
ba ten „w iętj- zapał uznać w  Brzozow skim  i to 
b yn a jm u M  nie z gestem  wspaniałom yślności. 
Nie idzie jednak  na tern m iejscu o to, czy  
B iz o z ę n s a  miał ob jok tym nt, słuszność, czy
m e, ani o o, czy  ta słuszność, je ż e li ją  miał, 
by ła  ca ikow uą, czy  też miał tę słuszność p o ło ­
wiczną, która  gorszą jest i szkodliw szą od  ja- 
‘-hwiwej pom yłki. W ytargow ać u nieboszczyka 
,Uz tak nic się nie da. Jego  „P am iętn ik1- oL 

,chodzi nas tutaj nie jak o  m ateryał do repliki.

skzłan a) klalik p«2dzleroItio«c6».
(T c I c g r. ,,N. R c f.‘j

Petersburg, 20 grudnia.

(W . T . A .) U prezydenta Dumy R odzianki 
odbyła  się narada paździcrn ikow ców . Obrady 
trw ały do godzin y  4 nad ranom. W ynikiem  ich 
by ło  urzędowe ośw iadczenie o wystąpieniu 
z klubu październ ikow ców  23 posłów . W śród 
tych  posłów  znajduje się prezydent D um y B o ­
d z i a  n k o i w ielu innych w y b itn y ch  posłów 
Razem  z posłam i, k tórzy  p op rzed n io  wystąpili 
z frakc.yi październ ikow ców , liczba ich w yn o­
si 40.

W iadom ość o tym rozłam ie w  frakeyi paź­
dziernikom ców  w yw oła ła  w Durnie w i e 1 k  ą 
s e n s a c y ę .  Sądzą, żc posłow ie, k tórzy  w y ­
stąpili z frakeyi październ ikow ców , ihw orzą 
n o w ą  g r u p ę bardziej lew icow ą.

P e t e r s b u r g , 20 grudnia.
A n t o n o w  i lir. B e n i n g s e n  zrezygno­

wali z prezydentury w zględnie z w iceprezy- 
dentury frakeyi październ ikow ców  D um y. —  
Zw iagincew  w ystąpił z partyi.

Królestwo dubrzc administrowana.
(Telefonem.)

Petersburg, 20 grudnia.
(W . A . T .) Członek lew icy  R a dy  państwa 

S t a c h o w i c z  ośw iadczy ł korespondentow i 
„W schodn io-europejsk iej A gcn cy i T elegraficz­
n e j", że ostatecznym  zamiarem R ady  państwa 
jest obalenie projektu samorządu dla K róle­
stwa P olsk iego. Prawica ośw iadcza, że K róle ­
stw o Polskie nie potrzebuje samorządu, gdyż 
jest obecnie bardzo dobrze (sic) adm inistro­
wane. w ?

E © ie je  © r y e r t a l K e .
( T e l e f o n o m . )

Wiedeń, 20 grudnia
W czorei ukończyły się obrady austro-węgier­

skiej grupy towarzystwa kolei oryentsdnej 
z francuskimi delegatami. Podpisano protokół, 
Delegaci francuscy opuszczają dzisiaj W iedeń.

Projekt francuski hr. Yitali, który piojektuje 
utworzenie dwóch narodowych tow aizystw  ru­
chu i jednego francuskieeo tow. finansowego, 
zesłał prawie w całości p r z y j ę t y .  Truduo 
było znaleść formułę, któraby się liczyła z upra 
wnionymi postulałam, monarchii aastro-węgier- 
skiej. Po przedyskutowaniu kilku kwestyj z gru­
pą niem iecko-szw rjcaiską, którfe to rokowania 
odbędą się w najbliższych dniach, będą wszyst­
kie um owy przedłożone rządom do ratyiikowa* 
u La, co  jest koniecznem do przeprowadzenia ca­
łego projektu.

Sensacyjne irewelaoye.
(Z autentycznych dokomentów słownego zarządu 

„Ostmarkenyereiaii" w Berlinie).

„Dziennik Berliński" i „K uryer Poznański^ 
rozpoczęły równocześnie drnk zapowiedzianej 
puhlikacy: p. Franciszka K r y s i a k a  w spra 
wie stosunku R u s i n ó w  d o  P r u s a k ó w .

A utor stwierdza na wstępie, że o fic ja ln y  sto* 
snnek. między „Ruskim komitetem narodowym ", 
głów ną polityczną organ izacją  Rusinów , a „O st- 
nmrkeayereinem", nawiązany został 23 marca 
1903 rokn. Z  tą datą rozpoczynają się listy, 
wymieniane pomiędzy Rusinami a głów nym  za­
rządem bractwa trzech IPer. Rusini sami pro­
sili hakatysfów o ' pomoc przeciw  Połakom. 
Świadczy o tem list „R uskiego komitetu pra­
sow ego w W iedniu" który zw raca się* do li a ba­
tystów i prosi o popaście przeciw ko Polakom . 
Nadto w aktach „Ostm arłjenyereinu" żnajdu- 
.e się 27 listów, zamienionych między Lwow em  

W iećm em  z jednej, a Berlinem z drugiej stro­
ny, oraz 59 listów, dotyczących cen.rali dla' 
sprowadiania robotników rulnych do Niemiec 
Cała ta robota c.eszy Bię w ysoką p rotek cją  
k o n s u l a t u  n i e m i e c k i e g o  w e  L w o -  
w i e, którego sekretarz, W . F  a u t e r, 1 jest 
agentem i mężem zaufania zarządu „Ostmar"
Konwereinn4,

Dalej stwierddza p. Krysiak, że naczelnik 
bakatystów , Tiedr-mann z Jeziorek, w listach 
swoich nazywa męża zaufania „R uskiego komi­
tetu narodow ego", uuickiego księdza H a n y c -  
k i e g o ,  dawniej w Zimnej W odzie pod L w o 
wem, obecnie mieszkającego przeważnie w K a­
towicach na Górnym Śląsku „ F r e u n d  Ha*  
n y c k y j " .  Przywódcy Rusinów o s o b i ś c i e  
jeżdżą do Berlina po rady i wskazówki, jak 
mają walczyć z Polakami w  G alicyi, których 
stale nazywają „ w s p ó l n y m  w r o g i e m "  
Niemców i Rusinów.

Autor podnosi w dalszym ciąąu, że chcąc "po­
znać całą robotę przyw ódców  ruskich, należy 
podać całą ich korespondencję z Beninem . —  
W pierw jednak przytacza kilka najważniejszych 
faktów.

I  tak, wrocławska hakatyscyczna „Scbl. Z tg ‘ - 
podała dnia 17 września 1 9 0 3 .roku wiadomość 
że zanosi się w Sejmie galicyjskim  na zawie. 
szenie broni między Rusinami a Polakami. Prze* 
raził się tą wiadomością głów ny zarząd „O st- 
markenvereinu“ , który nie m ógł zrozumieć, dla-

ccz  ja co dokum ent literacki, a także jako do- 
'um ent psych olog iczn y  i egzam in charaktero­

w y  1 z tego też stanowiska chcę g o  ocenić.
tu z okazy i właśnie ow ych  zaciskań pięści w 

sam otności floronck ici nasuwają się jeszcze in­
ne reflcksye. Oto w  przy pisk a cli cytu je  w y ­
daw ca list B rzozow skiego, w  k tórym  on pod ­
kreśla słow a: „O d  dw óch  m iesięcy  piszę „P a ­
m iętniki", pisane, z celem  druku ale pośm iertne­
g o " , gdzieindziej znów  zaznacza, że autor na 
pierwszej karcie rękopisu w yraził w olę, by 
drukow ano tekst ca ły  bez jak ichkolw iek  
zmian lub opuszczeń. W  tem  św-ietle ujrzane 
pnywatne odgrażania się B rzozow skiego za- 
r -ni a ją  się na publiczne im perlynencye. 
By o m oże, że B rzozow ski u wa/.ał to za akt o d ­
w agi, za boliaterstwm i pisząc ów  „pam iętnik 
do druku", miał dziecinną satysfakoye, że oto  
nareszcie sypnie ludziom  bezw zględną „p raw ­
d ą " w  oczy , zrobi generalny porachunek. T ej 
radości 11111 n ic zazdroszczę. N aiw ność jego  
w ystępuje tem jaskraw iej, g d y  w  tym  sam ym  
liście, o parę w ierszy dalej (str. 202) pisze 
B rzozow ski: „publicznie jest dla mnie Irzykow ­
ski ni ity k a ln y " . Jak się to jedn o z drugium 
god zi?  j csp (o  n iek on sek w en cja  rozbraja­
jąca . lr.

A lc sprawna ta ma jeszcze jedną, gorszą stro­
nę. P o  raz pienwszy to m oże się zdarza, żc nie 
człon  iek  żyw y  lecz um arły narusza cichą u- 
m ow ę: „d e  mortuis nil nisi ben e" (k tóra  prze­
cież nakłada powmc obow iązki i na drugą stro­
nę) i prow okuje. I zdaw ałoby się, że n iebo­
szczyk  ina w  tej w alce pośm iertnej p ozy cy ę  
niekorzystną, gdyż już dalej bronić się nie m o­
że Gdzież tam. przeciw nie. S łow a n ieboszczy­
ka m ają w  sobie n ietylko jad  trupi, lecz i p o ­
w agę zagrobowrą —  w  tym  w ypadku  chyba 
niezasłużoną. O fic ja ln a  krytyka  m oże ich nie 
przy jąć do w iadom ości, lecz oddzia ływ ać one 
będą m iarodajnie na opinię n ieo fic ja ln ą , ura­
biając się w  ciszy , w śród um ysłów  m łodych ,

n .ekrytycznych , ale bu jnych  i zapalnych. Nu 
tej zaś opinii każdem u pisarzow i najw ięcej za­
leży. A b y  m ieć rówme szanse z Brzozowrskim; 
musiałbym napisać w łasny pamiętnik, umrzeć 
i w dow a po mnie m usiałaby b y ć  tak n iedy­
skretną, żeby  jak  najw cześniej przytknąć lont 
do tej pogrobowmj bom by. T o  w szystko pow i­
nien by ł w iedzieć Brzozow ski, jako  człow iek  
w yższej m iary, jako  subtelny m yśliciel, pow ie- 
ściopisarz i psycholog , powinien był przynaj­
mniej przeczuw ać; jeżeli tak się nic stało, to 
b y ł to z jego strony znowu niemały brak tak ­
tu psychologicznego. _

Mógłby-m teraz z kolei opow iedzieć dzieje 
m ego osobistego stosunku do B rzozow skiego, 
ab y  w yjaśnić, jak  się to stać m ogło , że w Pa­
miętniku tak ujemnie w yraża ł się o człow ieku, 
którem u niegdyś zadedykow ał sw oją  „W sp ó ł­
czesną pow ieść polską,"'Vz wyrazam i hołdu na­
leżnego autorow i P a lu by". A le pom ijam  to 7.11- 
pehde, gdyż  pragnę oceniać ten pam iętnik je ­
dynie na podstaw ie m ateryału w  nim samymi 
zaw artego, tak, żeby każdy  m ógł sobie łatwm 
m ój sąd skontrolow ać. N atom iast trzeba prze­
cież w ytłum aczyć, skąd się w zięło u B rzozow ­
skiego taK w ielkie rozdrażnienie. G io rob a i 
osam otnienie, brak uznania — tak nam w yja ­
śnia pr miętnik. Co do ostatniego m otyw u, to 
eliyiia B rzozow ski na brak uznania Skarżyć 
się nic m ógł. M oże to nie b y ło  uznanie po jego  
m yśli, może b y ło  zbyt obojętne i szablonowm —• 
lecz chyba  niema autora, k tóry b y  sio nie skar­
żył na to samo. A  owszem  B rzozow ski miał to 
w y jątkow e stanow isko w śród polskich  auto­
rów , że zarówno nienawiści jak  sym patye ku 
niemu b y ły  silne, że miał n ietylko przyjaciół, 
ale i w rogów  —  to dowmd żywm+ności jeg o  sła­
w y. Osamotnieniu zaś swemu on sam najw ięcej 
winien. W  jego  w zięciu się osobistem  było coś 
niesam ow itego, —  nie m ożna ob cow a ć z w ie­
cznie rozżarzonym  wmglem. Choroba, procesy  
publiczne i jego  wiasna natura wytwmrzały na­

ok o ło  n iego pas izolacy jny , k tórego on m e w i­
dział, ch oć  g o  niewątpliw ie odczuw ał. B rzo­
zow ski w  sw oich „Id ea ch " i w  Pamiętniku 
mówi o rozm ow ach zc mną; faktymznie jednak 
nie b y ły  to rozm ow y, ty lko  jednostronne ga ­
dulstwo. B rzozow ski wwrzucał z siebie słowa, 
jak  szybkostrzelna armata, sprostać mu w  tem 
by ło  n iepodobieństw em , alo sprzeciw iać mu się 
znaczyło narażać jeg o  zdrow ie. Dawnie sukce­
sy  retoryczne osiągane na w ykładach , szmer 
uwielbienia w śród audytorym n —- w yrob iły  w  
nim nałogi tenora. W idziałem , jak  z io ln y  b y ł 
ca ły  kwmndrans rozw ijać sw oje p lany literackie 
przed osobam i, które g o  absolutnie rozum ieć 
nie m ogły , —  nie, ab y  im im ponow ać, lecz mi- 
m owoli, party szałem retorycznym . W  ten spo­
sób pogłębiał się m iędzy nim a otoczen iem  d y ­
stans uwielbienia, rćw m ający się jednak w cię ­
ciu go  poza nawias. Ludzie w  życiu  codzien- 
nem nie lubią takiego napięcia ascetycznego, 
którego atm osferę stwmrzał sobie Brzozow-- 
ski, ■—  w spierany w- tem  walnie przez chorobę
1 b liskość 'śmierci. ( ! ul1 iw orow i po powToeie 
z krainy olbrzym ów  w ciąż w ydaw ało się, że 
jest olbrzym em , a w szyscy  karłam i, i chodził
między- nimi, jakby na szczudłach, b o ją c  się 
ich rozdeptać —  tal 10111 m niej wdęcej byt o też 
zachow anie się tow arzyskie B rzozow skiego. 
O toczenie w  odw et rozpieszczało go . —  tak 
pow staw ała ow a forrnacya społeczna, która 
w ulgarnie nazyw-a się „k lik ą " . K to  się w yła 
m yw ał 7. p od  subordynaeyi, uw ażany b y ł za 
wrroga, k to się dostosow ał, otrzym yw ał w yn a­
grodzenie w  postaci naw iasow ych  rekłam ek 
przyjacieR kicb  w  dziełach B rzozow skiego. —  
Zaiste jednakw iecej szczerości, a nawet sza­
cunku mają w  sobie potopienia B rzozow skiago, 
m iotane w  stronę m oją, tutticn (juanticli i czy- 
stycli kołn ierzyków  niż n. p. ów  p ieszczotliw y 
protekcy onalizm , z jakim  odzyw-a się o p. Or- 
twinie, w yd a w cy  Pam iętnika, człow ieku, k tóry  
sobie na to wzcale u B rzozow skiego nie zasłu­

żył, gd yż  w- sw oich  przypiskach do Ga miernik a 
stara się sumiennie dob ijać ofiary , zraniono' 
odłam kam i jeg o  bomby- pośm iertnej.

Tak to m iędzy rozszerzającą się sam otnością^ 
a żądzą publiczności szam otała się dusza Brzo-' 
zow-skiego. G dy w-y,jechał do liorem -.yi, ta s*-> 
m otność 7. dm-liow-ej stała się konkretną. Nii 
m ógł już urządzać w yk ładów , nie m iał też do 
rozporządzenia, jak  daw niej, „G ło s u "  warszaw-f 
nkiego. w' k tórym  daw ał upust sw ojem u popę­
dow i bocianiem u do wydzióbyw-ania żab z ba­
gienka literack iego. Grom adził się w nim ma 
tcrya ł żó łc iow y  i dław ił go. A ż w-pauł na po 
m ysi założenia sobie takiego p G ło s iir  w- do 
mu —  to byd właśnie pamiętnik. Pam iętnik — 
przeznaczony przez san ego auiora do dru­
ku, i to nie po 50 latach, le cz  choćby- n atych ­
miast. „Pam iętn ik  —  do druku" —  to  brzmi 
jak  contradictio in adjecto. Pam iętnik tylko\ 
w-ówczas ma wartość, gd y  nie jest pisany- z m y­
ślą o druku, gdy- stanowo rzeczywisty- kom fort 
duszy, a nie jest roMony na. eksport. Musi by-ć 
tak subjektywny-m, żeby  w prost urągał m y­
śli o druku —  * dopiero niechby- czas, rozlu­
źniając jedno po drugiem  zahaczenie życiow e 
pamiętnika, czyn ił zeń p ow oli -skamielinę ob- 
jektyw ną. B rzozow ski do pisania takiego pa­
miętnika b y ł, zdaje się. organicznie n iezd o lim u  
Czuł w ciąż naokoło  siebie szmer audytorym ji 
Na stronie 17 znajduje się zw rot: „ c z y  nie cz.u- 
js c ie "  zw rócony do idealny-ch słuchaczy. Nie­
m ożność wy-kładania dręczy ła  go. Ponadto 
przebywanie na obczyźn ie  przesunęło w  nim 
perspektyw y. O w ypadkach  w  kraju  dow iady­
wał się d o -y w czo  z ust często  niew-iarogo- 
dnych. taksam o o sądach, k tóre o nim gdzieś 
ktoś w y-glosił lub napisał. A  w  takiem  oddale­
niu w ażność w łasnych  spraw- rośnie nieslostm  
kow o. Zdaw-ało mu się, ze jeżeli k toś o nim na­
pisze: „Brzozow-ski popełnia ren a ten b łąd "—  
to cała P olska  tego słucha i na zawsze zapa­
m iętuje, a bezbronność w takich w yp"dk ach ‘
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czego Rusini, zawarłszy z mm przymierze za­
czepne przeciw ko Polakom, w takiej właśnie 
chwili urnowy tą chcą pogrzebać na terenie ga 
licyjskim . Zarząd „O stm arkenyei emu* wy3lał 
tedy dnia 7 października 1903 rokn energ:czne 
zapytanie do ks. H  a n y c  k i e g o, który, gpecyal- 
nie do układów z  hakatystami wyznaczony, mie­
szkał wtedy we L w ow ie przy ulicy Ormiańskiej 
L . 2, aby natychm iast w imienia ,,R uskiezo E o 
miteta narodnego" sprawą całą w yśw ietli.

H a n y c k y j  w liście z 10 październ ik i 1903 
roku, darowanym z Radna pod Lwow em , uspo- 
koił obawy awago borlińsKiego sojusznika w ało- 
r a c h :

,W  odpowiedzi na nn# pismo Panów a dnia 
7 października donoszę, i*  niema zaw/oazenia bri ■ 
nl m ędzy Rnilnaml a Polałam!. Dopóki tylko trwać 
iędzfę polaki niewola (polnlscho Kneehtichaft), do­
póty m o w y  n i . m a  o z a w ł e s a e n l n  b r o n i "  

A  jako  dowód, ie  tak jest, wysłał H anyckyj 
dzień później do sojuszu sa berlińskiego dwa 
numery „D na", z których  wynikało, ie  istotnie 
aawieszenie broni nie nastąpiło, i te , j i*t zape­
wnia H in y ck y j, „Schlesiicho Zeitung" uległ* 
m istyfikacji.

Nadmienić ta jeszcze trzeba, ie  pośrednik Ru­
sinów z h&katjb^ami, ks. H anyckyj, którego li­
stów  w  zbiorze hakaty stów istnieje około stu. 
mimo sw ego 11 letniego korespondowania z Ber­
linem i mimo swej w ielkiej miłości do Niemców- 
p oteotantów, pisze haniebną niemczyzna, jak 
okażą fotografie jeg o  listów . _

W  tym samym 1-ście raportuje H anyckyj do 
Berlina:

Dnia 7 ] *ilz:«rnika mieliśmy posiedzenie _zer- 
izsgo Kcmltetoj do którego z całego kraju należy 
80 mę: ów, które ratwierdalto plan komitetu wy- 
konuwciego wyajłauiz robotników (rn3tich) diN ie- 
e K s 1 wejścia w porozumiecie a n i e a  l e e k l e m l  
p o l i t y c z n e m i  t o w a r z y s t w a m i ,  Jając za­
razom mandat, ażeby nawiązać jak najściślejszy 
i wiązek z Niemcami.

A  dalej doncsi ksiądz H an yck y j:
Obecn:e obradują w fcsjmle lwowskim nad pro­

jektem do prawa w aprawie utrudnienia robotnikom 
wolności przesiedlania alf*. Ku. i ni jednak je  zwal­
czają, ponieważ: projekt opracowany jest na ko­
rzyść polskich wielkich właścicieli z etnskl.n, którzy 
przez wychodśtwo robotników ruskich cierpieć będą 
En brak sił robotniczych.

• Ostrożny ks. H anyckyj hamuje sią w dalszym 
ciąga i kończy list sw ój: , 0  bliższych szcze­
gółach pisać nie mogą, bo trzeba osobiście je  
om ów ić przy naszem spotkaniu*.

R asin i od słów przechodzą n£.stąpnie do czy­
nów. Oto urządzają z j a z d  w B e r l i n i e ,  aby 
ułożyć plan przyszłej kampanii antipolskiej. W y ­
nika to z następującego listu H anyekiego do 
głów nego zarządu „O estm arkeivereinu" (numer 
żuińali 6367. 6. 11. 03).

Lwćff, 4, 11. 03.
JWielmożny Paule!

, Dziś już peanie wybrani zostaną delegaci, któ­
rzy mają jechać do Borlina, aoy ustanowić j  o d n o- 
ł l t y  p r o g r a m  d z i a ł a n i a  w w a l c e  z P o ­
l a k a m i ,  a z drogiej itrony przedstawić odpo­
wiednie projekty reemigracji (powrotu) Niemców 
z G alicji do Niemiec. (Ta rjemigracya zrobiła 
fiasko i je j miejsce najęło wyehaditwo Knsinów do 
Nnmiea —  p rijp . autora).

Ponieważ jeden z panów bvl niootecny, będę 
1-' . J. i  przyjadziemy.

(Sobota, 2 0 Grudnia,' 1 Ii T i '

uwagą. »że p iagm enie R usinów  zaw arcia soju­
szu z Prusakami pozostanie na długi jeszcze 
czas pobożnem życzeniem, ponieważ Prnsy n !e 
m ają ,żadnego pow oda w ystępow ać w obronie 
Rusinów *.

Z powodu tej mimowolnej ,h erezy i“ pisma 
hakatystyczncgo w yw iązała sią bardzo cna' 
rakterystyczna korespondencja  pom iędzy gene­
ralnym sekretarzem hakatjstów , dr. Boven- 
scheuem a ich prezesem. Pierw szy w  liście do 
Tiedemanna (prezesa) podnosi pomiądzy innemi:

„ Ubolewać nmeży z powoda komentarza „Schie*. 
Ztg.“ , ponieważ Ruaml, ktćryoh doskonale możemy 
o ż y w a ć  j a k o  t e r e n u  p r z e c i w k o  P o l a ­
ko m,  mogą się silnie tern „zakatarzyć*. Chodzi 
nam o ruskich robotników, aby się pozbyó gali- 
oyfakich robotników polskich z Prus. „Ostmarker- 
yerein" pracoje już t r z y  k w a r t a ł y  z „Ruskim

narodowym*, 
w

z którym utrzymuje jak

T
•»> Jł .1 ,-r* jj.,*.łvi -

szpcnnklem

m ego roku ruskie 
> T c b  3 i  * wpływem nowej 

przyjaźni z hakttystam i, wystąpiło z gwnlto 
wnym protestem przedw K o wystawieniu W ła 
dysław owi Jagiełl9 pomnika w Gródku, któiy , 
zdaniem tego pisma, był „m e Ojcem, tylko ka­
tem ruskiego narodu*.

Jednocześnie pismo to podniosło, „te  obecnie 
Prusacy aają ruskim robotnikom  chłeb, aoy pod 
pnlakimi panami nie potrzebow ali s ą marnować. 
I  k to wie, c z y  n i e  P r u s a c y  z e r w ą  o- 
b e c n e  ł a ń c u c h y ,  k t ó r e m i  P o l a c y  
o k u l i  R u s i n ó w .  Czas zdaje sią niedalekim, 
w  k t ó r y m  R u s i n i  p o ł ą c z ą j i ą  z  P r u ­
s a k a m i ,  aby wsnólnemi siłami wystąpić 
przeciw ko Polakom. Ruską kwestyą rozstrzygną 
żhłopi iuscy , którzy z g o t u j ą  P o l a k o m  
G r u n w a l d  n a  r u s k i e j  z i e m i ,  i k to wie. 
w y  n i e  p r z y  p o m o c y  P r u s a k ó w " ,  

Eakatystyezna „Schles. Z tg "., widocznie nie 
Wtajemniczona w ttd y  jeszcze w  stosunki pomią­
dzy „Ostm arkerrerelnem " a „Ruskim  narodnim 
komitetem", dodała do powyższego artykułu

Komitatem
najżywsza w tej sprawie stosunki. Niebawem od­
będzie się w Berlinie kinferencyi Izb rolniczych 
p a ń s t w a  p r u s k i e g o ,  w której wezmą także 
□dział reprezentanci „Ruskiego komitetu narodo­
wego*. Narady doprowadzą prawdopodobnie do re­
zultatu, tak, że jnż w przyszłym roi u przybędtio 
do Niemiec 50.000 ruskich robotników. Dziś wła­
śnie otrzymałem od „Rcsk'ego komit ta narodo­
wego" ilwa rekomendowane listy, w których do­
noszą mi, ie  sprawa robotników ruskich bardzo im 
na sercu leży 1 że stsrać się będą o jak n a j ś c i ­
ś l e j s z y  s t o s n n e k  z n i e m i e a k ą  k u l t u r ą  

niamiookc-narodoweml towarzy&twiml. Z tych 
w lęg powodów podobne nwagi, z jakiem' wj stąpiła 

S-hlcs. Ztg.“ , sprawie całej mogą ogromnie za- 
Sikodzić", L''Bt ten aoćczy się, jak następuje:

„Ze wzgięin na ewentualne dyplomatyczna roz­
prawy między Prusami i Acstryą nia powinny 
oczyw^oie wszystkie te wyżej podane szczegóły 
przedostać się do publicznej wiadomości. Nie mogę 
tedy stąd udzielać „Sshlep. Ztg.* piśmiennego wy­
jaśnienia. Możeby jednak 104 (ma znauzyć g:na- 
rsł t . Pac2en!iky-Tencz'n, przywódca śląskiej orgi- 
nlzacyi „Cs mirkenyereinn*), zechciał od siebie 
poinformować dr Roseego (redaktora Schles. Ztg.), 
słeby z lwią odwagą z Polakami walczący Rasini 
takieml fzłszyweiul wiadomościami i uwagami nie 
zostali znowu urażani.

Podpisaną jest liczba 23, która oznacza ka­
żdorazowego generalnego sekretarza „Ostm ar- 
kenyereinu*.

D o pow yższego listu dołączył prezes Tiede- 
mann własnoręcznie następująco znamienna 
u w agi:

„ R a s i n i  s ą  . m l n r t e l n y m l  w r o g a m i  
P o l a  k ń  w w G a l i c y  i, h t ó r z y l s h  a ż  do  
k r w i  u c i s k a j ą  1 s z y k a n u j ą .  Rząd niemiec­
ki nie może oczywiście mleizsć się do tej walki 
narodowościowej w obrębie zaprzyjsźaionegn pań­
stwa —  Towerzystwo kresów wschodnich copraw- 
da nie potrzebuje zważać na te względy. Będzie­
my musieli (I) na szereg Jat używać robotników 
runkich w miejsce polskich.

podp. 23.
(To rnaezy Tiedemann).

ErcalŁs paryska,
Q  . Paryż, 16 grudnia.

(Bankructwo dyrektora teatru Astruca. — Jego fili-
pika przeciw no Paryia.com . — Sporvy a teatr. —  
Tango, kino i teatry. — Muzyka W Paryżu. —  W y­
stawa obrazów — Zastój w sztuce. — W -cieczka do 

Barbizon.)
(— ) Gabryel Astruc, człowiek nie mylący się 

nigdy, założył teatr operowy na Champs-Elysćes 
1 zbankrutował po 4 miesiącach. Zbankrutowaw­
szy, zaczął p . Astruc szukać przyczyn bankructwa 
i nareszcie odkrył, że wiulTi są Paryżanie, którzy 
obojętnie się zachowują wobec ..prawdziwie wyso­
kiej sztuki". A  pan Astruc mówi o sobie, że chciał 
pielęgnować najwyższą sztukę, wolną od kompro­
misów. Odkryciem tem podzielił się ze światem 
za pomocą artykułu p. t „Obalona świątynia", 
który pojawił się niedawno w „Gil Blas".

Artykuł rozpoczyna się pytaniem: „Czy jesteś 
pan pewny, że Paryż lubuje się ;>v muzj^ce?" Ta­
kie pytanie —  jak zapewnia p. Astruc — rzucił 
Kamil Clievillard w hzasic, gdy miała powstać 
■wymieniona scena operowa. Chevillard zaś jest 
kierownikiem muzycznym Opery wielkiej, a więc 
osobą w tej sprawie kompetentną. Jak to oblicza 
Chevillard, na niedzielnych koncertach symfoni 
Tznych bywa około t>000 słuchaczy. Do tego na­
leży dodać około 4000 osób, które uczęszczają do 
teatrów liryc-zno-dramatycznych. Razem jest 10 
tysięcy osób, przysięgających, że lubują się w mu­

zyce i nie żałują na ten cel wydatku w kwocie od 
1 do 12 franków. Na ludność, dochodzącą do 
milionów, jest to niewiele. Na ostatek podniół 
Clievillard, że Paryż nie posiada ani jednej praw­
dziwej sali koncertowej, w przeciwieństwie do za­
granicy, gdzie nawet miasta prowincjonalne ma­
ją takie sale.

Publiczność paryska . powiada p. Astruc 
nie ma tedy podpory. Ale ma przewodników. Kro 
spełnia tę rolęr Najpierw krytyka, a potem... pa­
nie. K rytycy z pewnością kochają muzykę, ale 
pubńczność, czytająca gazety, chce także dowie­
dzieć się czegoś o „modzie w teatrze". A  potem 
Musie Hall znaczy więcej niż wszelka muzyka, a 
potem przychodzą wypadki dnia, jak znalezienie 
pokrajanych zwłok kobiecych, albo v łamanie do 
kasy —  gdzież więc miejsce dla krytyki? Muzyka 
idzie na szary koniec.

A  panie? Panie mają loże abonamentowe, ale 
przychodzą zawsze za późno. Idą na IX  symfonię, 
ponieważ to należy do szyku, ale na reąuiem po­
szłyby tyiko wtedy, gdyby dodano śmiertelny 
hymn „Tytanie". Rozmawiają, głośno podczas u- 
wenury i milkną dopiero, gdy się podniesie kur­
tyna i gdy oczy mają zajęcie. Na’ eży jeszcze do­
dać wszelkiego rodzaju sporty, które w zupełności 
pochłaniają Paryżan. Można powiedzieć, że Pa- 
ryżai.in zamożny przebywa r Paryżu tylko pod­
czas świąt wielkanocnych.

Ale wtedy rozpoczyna się wielki sezon paryski. 
Turyści z obu Ameryk i Anglii przybywają tłum­
nie. A  teraz nie dzieje się tak, jak dawniej, że 
obcy byli pod wpływem smaku paryskiego —  o- 
becnie jest odwrotnie, a mianowicie Paryżanie na­
śladują Brazylijczyków. Jest to rodzaj odwrotne­
go snobizmu. Paryżanin idzie do teatru, gdy go 
3zczą obce gwiazdy. W  tym wirze zabaw trudno 
o skupienie, jakiego wymaga podniosła muzyka.

Ale z tem wszystkiem można jeszcze wal­
czyć —  powiada p. Astruc —  ale istnieje jedna 
okoliczność, która muzykę zabija, a wobec której 
jesteśmy bezbronni. Tę okoliczność określę za. po­
mocą następującego wypadku. Niedawno spotka­
łem o godzinie 7 i pół wieczorem pewnego powa­
żnego adwokata, który mnie prosił, ażebym go 
odprowadził. Nie mając czasu poprosiłem adwo­
kata, ażeby mnie odprowadził.

—  To niemożliwe odparł bardzo poważnie 
adwokat.

Dlaczego?
.—■- Ponieważ muszę iść na lekcyę tanga.

W ięc 1 pan uczysz się tanga? Pierwszorzę­
dny adwokat? —  mówię zdziwiony.

i— Dlaczegóżby nie —  odparł odwokat. Nie 
jestem jedyny. Na moje tango przychodzą sędzio­
wie, notaryusze, lekarze, wielcy przemysłowcy i 
kupcy rozmaitego wieku, rozmaitej wysokości i 
wagi. Chodzę na tango, ażeby nieco schudnąć. Do 
godz. 8 tańcuję, potem jem objad, potem idę do 
kina. Do teatru nie chodzę, ponieważ chcę odpo­
cząć, ponieważ nie chcę wdziewać fraka, ponie­
waż chcę być w domu przed północą.

Oto przesilenie teatralne. Z tangiem i kinem na­
wet zręczny Astra nie może wygrać sprawy.

Przejdźmy do sztuk plastycznych i pomowmy 
o wystawie w Salon d7automne. Trzeba mieć wiele 
zaparcia się, ażeby oglądnąć mnóstwo niesma­
cznych rzeczy, które tutaj nagromadzono obok 
rzeczywistych dzieł sztuki. Jakie tutaj urządzenia 
pokojów i meble figurują w dziaie sztuki dekora- 
cyjnej. Ile w innej sali portretów jednookich i na­
gości odstraszających! I to w Paryżu, gdzie tyle 
arcydzieł działać powinno wychowawczo na mło­
dą 1 najmłodszą gcneraoyę artystów Ale twórcy

- t  pow odu  braku w łasnego pisma przyprow a­
d z iła  go  do „w śc ie k ło śc i"  (jego w łasne w yra ­
żenie). A ponadto przede w szystkiem  w stąpiła 
w eń ta stara polska dusza em igrancka, która  

* nie %wiązana praktyką i rozm aitością życia  
z zagran icy  dyk tow ała  nam ogóln ikow e idee 

.i ' hasła. G d yb y  ży ł w  G alicy i i dotknął spraw 
konkretnych , b y łb y  o różn ych  rzeczach i oso ­
bach  nabrał zupełnie innego w yobrażenia, b y ł­
b y  niezaw odnie przebył jeszcze  w iele sw oich 
„p rzezw yciężeń ", oczyw iście , juk zw ykle, za­
m ieniając znow u w łasne świeże dośw iadczenia
i  otrzeźw ienia na lek cye  dla drugich. „

*
K w estya  dalszych  postępów  sław y ł w pływ u 

B rzozow skiego po ego  śm ierci znajduje się te ­
raz w  stadyum  uta jon ych  przem ian, i nie m o­
żna przew idzieć, c z y  ta ozim ina się przyjm ie 
c z y  zniszczeje. Garść po garści dorzuca nie- 

'  b cszczy k  z za grobu  n ow y  posiew . P o „Sam ym
* w śród  lu d zi" przechodzi pam iętnik, rów nocze- 
. śnie „P ra w d a " warszaw ska drukuje fragmenty7 
'  z  je g o  innej nieznanej jeszcze pow ieści „K s ią ż ­

ka o starej k o b ie c ie " , nawiasem  m ów iąc bardzo
* interesującej. A le „posth u m a" B rzozow skiego 
r na tem jeszcze  r ie  są w yczerpane, i ty lko  spe-

ku lacya  księgarska nie pozw ala na to, aby  ryT- 
nek przesycać je g o  dziełam i, rok  rocznie je - 

Ń dnak będzie się on  nam zapewne przypom inał 
czemś jeszcze  nieznanem . Natura to by ła  nie- 

„ ' z miernie bogata  i ekspanzyw na. Zdaje  mi się 
_ jednak że Pam iętnik w iele mu sław y nie jfrey- 
• ri sporay, jest ty lk o  dow odem , że m ocny  czlo - 

r' * w iek miał słabe strony. Dla k ogoś , co  się intej 
' ^ resuie charakterem  B rzozow skiego ja k o  pisa i 
w rza Pam iętnik ten daje sporo ciekaw ego mat- 
r '  t ^ a ł u .  Zw łaszcza na dwa punkty chcę zwrói- 
w ™ Clćx- U w przyszłego m onografa.

W Najpierw na w y ją tk ow y  stosunek Brzozow-t 
. zows kiego do książek, stosunek niem al kobie- 

? n . a,1totów  koch a  lub nienaw idzi, pieści 
pg i 81 ̂  m m iJ y  ciąż porównuje ich m iędzy sobą, wy*

f .P r z e k o n a  s ią  k a ż d y ,

najduje m iędzy nimi kom binacye i analogie. 
Ludzie żyw i m ało go  obchodzą i zdanie jego  
o n ich  jest szablonow e i chw iejne, cz łow iek  in­
teresuje go  naprawdę dopiero z chwilą, g d y  
w ydał książkę. K siążki to są okna, przez k tó ­
re on poznaje i obserw uje świat, to  potężne 
ssawki, którem i się karmi je g o  duszoznaw stw o. 
Ten charakter wchłaniania w siebie rzeczyw i­
stości odbija  się też na form ie tw órczości belle ■ 
trystjm znej B rzozow sk iego ; w id?i on i tworzy7
sw oje  postacie i w ypadki zwyk- 
cadaleniu- historycznem  nie zaś 
dniem działaniu.

P ow tóre  godne uw agi sa

wr pewrneiti 
w bezpośre-

jeg o  -wspomnienia
z lat ch łop ięcych . P ochodzi on z dom u szła-; 
check iego, i b y ł św iadkiem  konfliktu  międzyj 
tradycyarm  szlach etczyzn y  3  nowymi^ ideała* 
mi. T o rzuca św iatło na „S am ego  w śród lu ­
d z i" , k tórego my śl zasadniczą B rzozow ski sam 
w  Pam iętniku tak w yjaśn ia : „R om an  nieustan­
nie łudzi się, w idząc w  rozkładzie św iadom o­
ści .szlacheckiej wr sobie jakąś siłę sw oją , ale 
dzięki temu, że rozk ład  Ten przeżył w  sposób 
ostry i odrażający7, je st czu jny i przenikliw y 
w obec innj7ch ". D o tego przypom inam  je«zezet- 
że w sw7ojej broszurze o-Ż erom sk im  dom yślał) 
się B rzozow ski w  tym  autorze również takiego 
ferm entu ideow ego, k tó ry  się w ytw orzy ł na, 
tle bankructw a szlachetczyzny7. Są t-o doniosłe 
perspektyw y h istoryozoficzne, a Brzozow ski 
b y ł ich p iew cą najbardziej uśw ladom ionym .

K arol Irzykow ski.

*) Sprostowanie omyiki óruku. V7e wczorajszym 
fejletonie szpalta 4-ta, 5-ty wiersz od dołu, zaszła po
my łka druku 
sumienia na 
moralną" ma

w zdaniu „zakrawają, takie wyrzuty 
niemoralną kokieteryę", zamiast „nic ■ 
być „nienaturalną11. ‘

rozmaitych dzieł, już nic zagadkowych, ale śmie­
sznie w p r> t niezrozumiałych, powtarzają ciągle: 
„Trzeba a' żukę rozumieć".

Nie jestem chwalcą minionych czasów, ale 
stwierdzam rzecz powszechnie wiadomą, że prze­
chodzimy przesilenie i zastój w sztuce. Uwagi te 
nasunejy się całemu gronu osób, które niedawno 
urządziło sobie wycieczkę do północno-zachodniej 
części przepięknego lasu w Fontainebleau. Do te­
go grona należał i wrasz kronikarz. Tam znajdują 
się dwio kolonie malarzy7, a mianowicie: Montigny- 
Marlotte i Moret. Ale dawna kolonia, nazwiskami 
Milleta i Corota nieśmiertelna, to Barbizon, ko­
lebka francuskiego malarstwa krajobrazowego w 
XIX stuleciu.

Łąkami i polami idzie kolejka z Melun i przy­
bywa w przeciągu godziny do Barbizon. Nav, et 
błyskawiczny pociąg ekspresowy nie posiada ma­
szyny, któraby tak fuczała, sapała i dymiła, jak 
samowar, który ciągnie pociąg z Melun do Bar­
bizon. Wysiadamy z pociągu pośród małych dom- 
ków, tonących w zieleni. Idąc „gió-wną ulicą", ma­
my po prawej stronie dom skromniutki, w którym 
Millet zajmował niewielką izbę, tworząc w niej 
swoje arcydzieła. Na końcu wąskiej uliczki roz­
ciąga się duża równina, która Milletowi dała tyle 
motywów i znajduje się na jego obrazach: „A nioł 
Pański" i „Zbieranie K łosów". Teraz wiatr hula 
na tych polach, pośród których drożyną idzie ko­
bieta wiejska w sabotach i białym czepcu.

Tutaj wśród czarownego krajobrazu, w czwartym 
dziesiątku lat ubiegłego stulecia osiedliła się grupa 
malarzy. Z jednej strony bur pełen malowniczych 
polan, skał i wąwozów, z drugiej pola i łąki u- 
śmieebnięte. Pie-rwszy tam przybył Teodor Rous­
seau, poeta drzew. Po nim przyszedł Millet^ chłop­
ski sj n, odczuwający, jak nikt inny7, pełne znoju 
życie wieśniaków. W  małym domku, w którym je­
dyny „Irapioc “  miejscowy7, siary Ganne, miał swój 
prymitywny sklep, znaleźli ci adepci sztuki przy­
tułek, plącąc za niego malowaniem tynkowanych 
ścian. Pózinej osiedlili się inni jeszcze artyści.

Millet i Rousseau przeprowadzili się następnie 
do osobnych domów, ażeby pracować w ciszy. 
Dornck, w którym przebywał Rousseau, utrzymał 
się dotąd bez zmiany. Jest to chata, cala okryta 
bluszczem. IV dawnej stodole, która zamieniona 
została na kaplicę, u isi na ścianie sztych „Anioła 
Fańskiego", tudzież oryginalny obraz P.oussa pod 
tytułem: „Zachód słońca w lesio". Dzisiaj żyje 
Barbizon swoją da w ną sławą. Przypominają się 

-owe czasy7, gdy tacy artyści jak Diaz, Ziem, rzeź­
biarz fauny Barye, Bodmer, Troj7on, Dupro wcze­
snym rankiem szli do lasu i wracali z niego późnym 
wieczorem. Następnie przy świetle łojówek, albo 
lampek oliwnych rozpoczynały się zabawy7, trącące 
cyganeryą Murgera.

Zajmujące pamiątki z tych czasów znajdują się 
w hotelu, wybudowanym na skraju lasu przez zię­
cia Gannego. Znajdują się tu szkice i obrazy, tu­
dzież malow ane meble i części drewniane, przenie­
sione ze starego domu Gannego. Należy jeszcze 
wspomnieć, że w owych czasach jakiś pomysłowy 
handlarz drzewa i węgla urządził w swoim domu 
hotel, a jednę salę przeznaczył na stałą wystawę 
obrazów. Przybywali ria tę wystawę niektórzy han­
dlarze obrazów z Paryża, a raz naw7et zwiedził 
ją Napoleon III i kupił kilka obrazów7. Ta mała 
gospoda nazywa się obecnie „Hotel de l ‘Exposi-

tion" i do dzisiaj odbywają się w niej wystawy 
obrazów, malowanych przez każdorazową kolonię 
artystów.

KUM;!! f*stónia 125J raku.
20 g r u d n i a .

Pod Mątkowiearm (Kr.) jazda Junoszy doznaje 
małej porażki.

2 1  g r u d n i a .
Między bartoszowem (L.), a Kochanami wypie­

rają moskale do zaboru austryackiego resztki od­
działu Lucyana Dąbrowskiego, który tegoż dnia 
o świcie wkroczył był do Królestwa.

L I S T 3 P i A D .

Drzemie stolica  czujnie, ja k  niew iasta,
D o k tóre1' łoża  w strętny gw ałt się w krada. 
C icho. I ty lko , gdzie  drzew o w yrasta,
Z chrzęstem  m iedziany liść w aży  się, spada. 
L istopad  błądzi po zaułkach miasta.

G łuche ulice, związane snu pętem ,
Jzasem  ktoś przem knie i w siąknie we wrota 
Dwrorski się pojazd  przetoczy  z tętentem,
W  alei gałąź sucha zadygota  
I na bruk  strząśnie p lam y krwi i złota

W  Łazienkach, rdzawmj podobna zam ieci, 
W strzępach z drzew  szata osuw a się lita, : 
Na m ost w arkadach, gdzie  b ia ły  Jan Trzeci, 
Zgarnąwszy7 jeń ców  p od  kon ia  kopyta ,
Jak pom nik sław y skam ieniałej św ieci.

A  bachm at je g o  tak  sfę dzisiaj wspina,
Jak  g d y b y  runąć miał znów  do ataku. ‘ 
P rzy boku króla  zbiera się drużyna, > > 
R ozdziela  oręż, czeka w niebie znaku. . t 
U stóp ich z łoto , nad g łow ą  —  n oc sina.

W k o ło  L istopad szumi, ch ciw y  żeru,
Krąży i leci, by zanieść liść krwa w y  ** .
Na p róg  pałacu , w  ogród  Belw ederu.
Niesie za sobą groźn y  cień W arszaw y, •> ’
Orszak w ód  zem sty, c iągn ący  bez szmortf, >

P ożar nad W isłą gorą co  się pali- 
śm ierć tyranow i! —  buchnęły okrzyk i.
P adł szyldw7ach, trupem jenerał się wali,
Jak  liść drży  książę w  alkow ie podw iki.*
Hula L istopad  w  pałacow ej sali. 0 .

W yp a d ł na grzm iące podhorązych  s*rżały,
N ad ich  bagnetem , co  b łyska ł już krw aw y,
Z m ocnej purpury zwinął w ieniec chw ały 
I w  lśniącjm h liściach w iedzie do W arszaw y 
I w ichrzy tłumy7,-b y  d o  broni w stały 1

I je g o  potem , to pośw ist czerw ony, /  .
K ied y  sejm ow e zebrały się stany,
Zerw ał carow i b lask  polsk iej k oron y ; ""\  T  
On niósł na b itw y , na śm ierć i na rany...
Zagasł i minął... ale n ieskończony...

Bo cóż, że blada dziś jesien i pora 
Z daw nych  k onarów  zgorzel sypie ducha,
Zo barwa liści just zgniła i chora,
Ze L istopada w estchnień nikt nie słucha,
A  m łode p ęd y  dław i m artwa kora.

One się przecież, i/yd rą  z tej uwięzi.
Dum ną czerw ienią jesień  się zapali, 

znow u szyldw ach  pod  ciosem  zarzęzi, a 
L istopad w targnie w  B elw eder i w  sali 
Pohula spiekłą krw ią n ow ych  gałęzi.

G ustaw DanilowsM .

l i rKk .

K t f a ś f ó w ,  20 grudnia.
Restauracja Wawelu. Krajowy kom:tet reitan- 

[acyi Wawf-lu zebrał się dzisiaj o godzinie 10 n« 
otruły, P /za^clniczy marszałek krajowy hr. G o- 
ł n c h o w ś k i .  W  obradach bierze udział także na­
miestnik K o r y t o w a  k i. Porządek dzienny obej­
muje następujące Sjrawys Zbadanie wszystkich do­
konanych rcbćf, rozstrzygnięcie, czy fasady zamku 
będa tynkowane, odnowienie włoży sandomienklej

senatorskiej przeznaczenie kuchni i stajen kró­
lewskich na daisze cele, rozszerzenie drogi dojazdo­
wej na Zamek od strony klasztoru 0 0 . Bernardy- 

w, wreszcie sprawa zbiorów Lr. Leona Piniń- 
skiego.

Otwarcie nowych linlj tramwajowych. Dzisiaj o
godzinie dziesiątej rano dokonano uroczyście o- 
twarcia normalnego ruchu na nowych liniach tram­
wajowych: TH. most— Nowy Dworzec towarowy 1 
Salwator— Rogatka mogilska.

Na torze przy ul. Andrzeja Potockiego, przed 
gmachem głównej poczty, ustań iono rzędem siedm 
nowych, okazałymh wozów, udekorowanych cho­
rągiewkami. Przed gmachem głównej poczty zgro­
madzili się wszyscy uczestnicy uroczystości. W  za­
stępstwie delegata przybył staresta Kowaliltow- 
ski, dalej przybyli: wiceprezydenci m. pp. di. 
Szaraki i Sare, wszyscy członkowie ministeryalnej 
komłsyi obchodowej, liczne grono radców miej­
skich, urzędnicy magistratu krakowskiego, budow­
nictwa miejskiego, elektrowni i .gazowni miejskiej, 
wreszcie reprezentanci prasy krakowskiej. Na u 
roczystość przybyła też delegacya podgórskiej 
Rady miejskiej, złożona z pp. Rollego, dr. Górskie­
go, dyr. Kowalskiego, dr. Bieleckiego, Matuli, Sta- 
szezaka, di. Jakóba Aronsolma, oraz dr. Samuela 
Aronsohna.

O-godzinie dziesiątej, na dany znak przez wice­
prezydenta dr. Szarskiego, wsiedli wszyscy uczest­
nicy do przegotowanych wozów. Najpierw udano 
się ul. Andrzeja Potockiego i Lubicz ku rogatce 
mogilskiej, skąd wozy wróciły z powrotem przed 
główną pocztę, następnie zaś wozy udały się przez 
Iłyncdc i ul. Długą do nowego Dworca towarowego. 
Po powrocie z tej linii udały się wozy na linię w 
kierunku trzeciego mostu oraz na Salwator.

Frzejażdżka po wszystkich trzech liniach trwała 
około trzech kwadransów, poczem -wszyscy goście 
udali się do handlu Hawełki, zaproszeni przez 
Spółkę tramwajową, gdzie odbyło się przyjęcie go­
ści.

Normalny ruch na nowych liniach rozpoczął się 
dzisiaj w południc.
W sprawach bałkańskich, otrzymujemy pismo 
następujące:

W  spraw-ozdaniu z ostatniego posiedzenia k l u ­
b u  s ł o w i a ń s k i e g o  w Krakowie nie wydru­
kowano w „Głosie Narodu" dwóch ustępów prze­
mówienia mego, o których mi teraz przypominają

uczestnicy klubu, a w którem miałem zaszczyt;, 
zwrócić ich uwagę:

1) Na szerzący się na Bałkanach protestantyzm 
a zwłaszcza kalwinizm amerykański, który uposaż 
żony funduszami ogromnemi, tudzież poparciem 
Stanów Zjednoczonych, przez liczne zbory i szkoły 
przedewszystkiem w Macedonii i Albanii, zyskują 
coraz też liczniejszych prozelitów. Poza baJaasoV 
waniem Albańczykó -w między muzulrnamziuern, > 
a kość łami zachodnim i - -wschodnim —  prote­
stantyzm księcia Wieda nie mało zaważył na szali 
kandydatury jego do tronu albańskiego.

2) Rachunek nasz, jako Polaków, z Turkami wy., 
kazuje pasywa po naszej stronie w obec wojny,' 
prowadzonej przez W. Portę Ottomańską z Mo-: 
skwą o niezależność Rzeczypospolitej (1768— 1773 
roku), wobec guścinności i przytułku, udzielonego 
przez Turków wycliodźctwu naszemu, począwszy 
od konfederacyi barskiej aż do dni dzisiejszych, 
tóimo to, pewien zastęp ludzi z narodu naszego 
brał udział w walkach ludów bałkańskich z Tura 
cyą w ostatniej wojnie 1912— 1913 r„ udział po 
stronie Serbskiej i Bułgarskiej —  chyba po to, aby, 
poza junactwem własnem, zadokumentować uzna­
nie z naszej strony prawnośei pewnych aspiracy] 
narodowych tych ludów, tudzież potrzeby i pra-i1 
wa każdego narodu rozporządzania własnym lo­
sem. Krew polska, tam przelana, upoważnia i nas 
do zabrania głosu w obecnym sporze owych lira 
dów. To, co się dzieje teraz w Macedonii, nie dzia. 
ło. się nigdy pod rządami tureckiemi.

Jan G rzegorzew ski. '■ ó'- 
Zabaw a svIw estrow a w  Starym Teatrze.

mitet a łona Syn-Jykatn Dziennikarzy kraknrrsltich 
ułożył już w głównych zayysacii program" :abawjr 
Sylwestrowej, jaką erządza w sali Starego Teatru, 
w noo noworoczną. W  części kabaretuwej, ‘ ktńra 
poprzedzi powitanie Nowego Rokn, przyjęli łaska­
wy współudział liczni artyści 1 artystki naszej 
sceny, ponadto p. W yiwlcz. który przygotował szo 
reg nowych scenek z życia krakowskiego, oraz kil* 
ka wybitnych sił amatorskich, : iL D

Wstęp za zaproszeniami, po które należy się 
zgłaszać do Syndykatu Dziennikarzy krakowskioK 
(Rynek gł. 10), Tamże można zamawiać kartkanT 
miejsca na gsleryi, pierwszy rząd po 5 koron, dalę 
ize po 1 korony, z poaatkiem gminnym wlączniej

Z uniwersytetu. P. Ludwik TangL koncypient' 
adw. rodem z Krakowa, otrzy mał w uniwersytecie, 
Jagiellońskim stopień doktora praw.

D iroczne walne zgromadzenie członków sek-* 
cyl narciarskiej Tow Tatrzańskiego odbędzie się 
27 grudnia, w  Zakopanem, v. Dworcu Tatuań* 
skim o godz. 5 po południu.

ślizgaw ka w  Pat ku pow ystaw aw ym  archi* 
tektMry. O ile temperatura dopisze w tych dniach^ 
otwartą zostanie ślizgawka na ODSzerze 6000 m, 
kwadr, powierzchni w Parka pewyaUwowym archly 
tektury.

Dezerterzy rosyjscy. W  ostatnich dniach iani> 
darmerya na granicznyun pasie przytrzymała trzech 
dezerterów rosyjskich, dw7ócb z nich w pełnem u*, 
zbrojeniu. Dezerterów odstawiono do K rakow a’ 
„pod telegraf". Po sprawdzeniu tożsamości, wy-P 
daleni zostaną z granic pańctwa austryackiego. 
Umundurowanie i broń odesłano zostaną rządowi 
rosyjskiemu. 1 ■'

Hakatyzm w Galicyi. Drukarnia i księgarnią 
Pitscha i Weinstocka w Brodach, ma na kopera 
tach następujący nagłówek: N. A. Pitseh u. J,' 
Wreinstock, Diody, Buohdruekerei u. Buchhanr 
dlung. Drucksache. |

Adresy są niemieckie, a w kopertach znajdują 
»ię odm  wy do uaswij-publiczności, zaczynające się 
oci słów: .Hmimit erlauben wir uns E. W unsere 
seit 1912 besteliende und bestens emgefuhrte Buch. 
aruckerei warmstens zu empfehlen".

Niech panowie Pitsch i Weinstock „polecają" 
się publiczności pruskiej. Publiczność polska i 
ruska nie potrzebuje niemieckich odezw i nie ma 
ochoty do popierania firm niemieckich.

Bezpłatny towar na zamówienie. Od kilku tygo* 
dni zamawia po różnych sklepach jakiś „pan" to-! 
war 1 każe przysyłać go pod fałszywymi adresa­
mi. Ofiarą tych zamawiać padło kilku kupców 
krakowskich. Dopiero wczoraj zdołano wpaść na 
sprawcę tych zamówień, niejakiego Juliana Wiąc* 
ka, umj7słowo chorego. Przyzby! od wczoraj do 
majstra szew skiego, W ojciecha Szczerka, przy. ul. 
W ielopole 1. 10 i, wybrawszy kilka par butów, ka­
zał je odnieść za sobą. Gdy chłopiec przybył z 
nim pod oznaczony dom, w-tedy W iącek odebrał 
od niego buty i ulotnił się z niemi.

Zapow iedź strajKu d ru k e rsk ie p  w e L w ow ie.
„W iek Nowy* donos5: Maszyniści i zecerzy, zajęci 
w tutejszych drukarniach, wypowiedzieli w zeszłą 
sobotę prreę. Gdyby do urody n'e doszło, to strajk^ 
rozpocznie się dnia 27 b. m.

■Wa k r a f i S s

W Szczaw nicy na dyrektora Zarządu z lro jo -’ 
wego powołany zosta' p. Aug, Teodorowie/, do- 
ty li-za sow y  dytekfor Troskawcu.

W ypadek pizy budovrie kanałów splawnych.
Przy budowie kanałów spławny-ch w U ielkich Dro­
gach pod Oświęcimem, wczoraj rano podczas prze* 
suerania wózków7, 22-letni robotnik Bazyli Tyckolis 
wpadł pod kola pędzącego wózka i doznał zmiaż*' 
dżenia lewej nogi i silnych kontuzyj na caiem eie* 
Ie. To prowizorycznem opatrzeniu przewieziono gv 
koleją na dworzec krakowski, skąd karetką pogo* 
towia na oddział chirurgiczny szpitala św. Łazm 
rza. Stan chorego jest bardzo groźny.

Wadowice. (W ybory do Rady nucjskiej).
Dnia 13 i 16 grudnia odbyły się tu wybory 18 

radnych i 9 zastępców7 do Rady miejskiej. Rozna- 
mięmie wyhorcze wystąpiło silnie zwdaszcza w 
111-Ciem Kole . Ogólny wynik w7yborów przedstaw, 
wia s.ę jak następuje: K oło I radni: dr W łady. 
sław W odzicki, nadradca Ignacy Petersch, dr 
Franciszek Salak. dyr. Feliks Romaszkan, inż. 
Władysław Ripper, radca Szczepan Nildiborc, za. 
Btępcy: dr Zdzisław Banachow-ski, dr Gustaw Za­
remba, sekr. Franciszek Buszeło K oło II radni: 
dr Izydor Daniel, Józef Lisko, Leopold Lamlau^ 
Józef Czapik, Franciszek Gładysz, Józef Miillcr, 
zastępcy: Stanisław Banaś, Chmiel Bałimuth, dyr*. 
Józef Łaszcz. Kuło III radni: ks. prof. WŁdyslaw^. 
Macheta, Teofil W ysogląd, Aleksander Grudnie< 
wicz, Karol Hyiko, Jan Zembaty, Antoni Grzybek 
zastępcy: Suknarowski Antoni, Woźniak Antoni 1 
Sliwra Józef. C)

Dębica, (Epidemia płonicy. —  Dworzec kolejO* 
wy). k

Od dłuższego czasu szerzy się u nas giożnie epi­
demia płonicy. Obecnio jest chorych około 100 
dzieci, liczba jak na małe miasto olbrzymia. SzkOy 
ly ludowe zamknięto, a w gimnazyum zarządzono 
ścisłe środki ostrożności. W ogóle hygiena w naf 
szem mieście jest bardzo zaniedbana.

. Już od szeregu lat stała się aktualną kw estia

że na jtan iej k u pu je  u nas. W  w ie lk im  w y b o rz e  na sk ładzie szczotk i cło 
w ło só w , zę b ó w , wa.sów, pa zn ok ci i p od łóg , lu sterka , w o d y  do ust i w łosów , 
mydła- toa letow e od 1 0  b a l. W od a  k oloń sk a  od  3 0  hal. E sen cy a  sosnow a 
1 k o r . W in a  i  k on ia k i le czn icze , z io ła  k s . K n e ip p  c iu u erk i p rzec iw  k aszlow i.

Artykuły hygie.nicz-ne dla sń i Fanów
Skład apteczny „Sarsitas", Kraków, ulica Błaga I. 18c



S obota , 2 0  Gl rudni a 1 9 1 3 .

bnńowy nowego dworca. Stary dworzec wskutek 
wielkiego ruclm bocznego na 1 to z wad o w jest już 
od dawma zaszcznply- Ilustracją tego może być 
n. p. ostatnie zderzenie się pociągów. Byłoby naj­
lepiej. gdyby ta budowla, jak się to sialu w Oświę­
cimiu. uznaną zortnla za zapomogową. Zmniejszy­
łoby to nędzę, wvwolaną przesileniem ekonomi* 
tzneni któro w nasz&m mieście daje się we znaki 
ludności. Nic zapobiegła, jej i budowa mostu na 
W blooc. żółwiem prowadzona tempem. Trzeba je­
dnak przyznać, że warunki atm0 bferyc7 .no znacznie 
się do tego przyczyniają.

Zator, 1— (W ieczór listopadowy. —■ Działalność 
kola TSL.)

K olo TSL. iv Zatorze, urządziło wieczorek li 
stopadowy, który dobrze się powiódł. —  .Słowo 
■wstępne wypowiedział ze swadą prezes koia dr 
Grzybowsi i. P. TiussJhyna, uczcnica konserwato- 
yyuin muzycznego w Krakowie, odegrała zprccy- 
w ą  Beetlioveua ..Sonatę księżycową i Szopena 

Polonez A-dur",, P. Ilomowa z. T. adowic wypo- 
jKiwicdziala z wielkiem odczuciem wiersz Gru­
dzińskiego „Na ruiiiacii“ , n$5 P- Łodziuska ..Kon­
cert nad kcnceitami;‘ . Prol. KJiński z W adowic 
baryionista —  porwał słucliaczow odśpiewaniem 
utworów Wagnera, Gounoda i Tusticgo.

Na zakończenie odegrano obrazek sceniczny 
Matka ży,je“ . % amatorów wyróżnili się pp. Be- 

tiejowa, Palmanćwna. Czapkicwicz, Jaworski, K o­
szałek, P^ka, Rysawy i Stopka. Tutejsze kolo 
TSL. pracuje energicznie. W ostatnich czasacli 
założono czytelnię w Cudzacli, urządzono odczy­
ty z obrazami świcthiemi: w Smolieach o ks. Jó­
zefie * 0  jtowrtaiuu siyczniowem w Rudzacli, zaś 
o powstaniu i-istopadowem w-SjK tkowicach i Lą- 
czańnch.

S c  ś w i a t a -

O „podburzanie do gwahów“ . I ‘rzcd Izbą kar- 
’« ą  u Krotoszynie w Ks. Poznańskiem toczy ł się 

4  p e r l  ca b. r. proces przeciwko p. Franciszkowi 
Strzelczykow i, księgarzowi w Krotoszynie, i pa­
nu Karolowi Rzepeckiem u z Poznania. Pan Rze­
pecki oddał panu Strzelczykow i na sprzedaż re- 
produkcyą obrazu Kossaka ..Bitwa pod Oroelio- 
wem j oraz 500 pocztówek z tym samym obrazem. 
Sąd obydwTóch oskarżonych uwolnił od winy i ka­
ry. W uzasadnieniu wyroku powiedziano, że w 
wysoce artystycznym obrazie K ossaka, a 1 cm sa­
mom i w- jego rcprodukcyach nic można się do­
patrzyć podburzania do gwałtów.

Tymczasem prokurator wniósł o rewizyę wyro­
ku, a rząd Rzeszy w Lipsku wczoraj wyrok zniósł 
i przekazał sprawę sadowi ziemiańskiemu w 
Ostrowie do ponownego rozpatrzenia.

Nagi szaleniec w teatrze. W  królewskiej ope­
rze w Budapeszcie podizas pi/.eilwczora;jszsgo 
prz.edrtawionia opery ,,Lohcugrin“ zjawił się ku 
ogromnemu zdziwieniu publiczności w sali teatral­
nej nagi mężczyzna, który nawet był bosy mimo zi­
mnej pory. Twarz jego była nabrzmiała aż cło za­
tracenia wszystkich rysów, oczy pod rozwichrzo­
ną czupryną, płonęły niezwykłym ognim. Człowiek 
ów dostał się do orkiestry, tam stanął zwrócony 
do publiczności i zaczął naśladować ruchy kapel­
mistrza. Jeden z aktorów zarzucił na niego płaszcz, 
pnezem wóz towarzystwa ratunkowego odwiózł go 
na policyę. Tam stwierdzono, że jest to niebezpie­
czny dla otoczenia obłąkany nazwiskiem Bawół 
Szabo, były szofer, liczący 27 lat życia

W  t r z y  leczeniu c h nrfib sercowy cli
musi się zasadniczo uważać na regularny sto­
lec. Z  bardzo ważnych pow odów  nie powinno 
się go sprowadzać drasfcycznemi środkami Na­
turalna woda gorzka Franciszka Józefa tak ze 
•względu na pewność, jak  i na łagodne swe dzia- 
,łanie, jest regulatorem  trawienia o niezrównanej 
dobroci. „Yv oda gorzka Franciszka Józefa —  po­
wiada profesor L eidesdoif —  różni się od in­
nych podobnych wód właśnie tem, że jest już 
w małych 'lościach skuteczną i nio pozostawia 
nawet po dluższem używaniu ż.adnych złych na­
stępstw". Prawdziw a woda Franciszka Józefa 
jest łatwą do nabycia dla każdego we wszyst- 
stkicli aptekach, lepszych drogueryach i skła­
dach wód mineralnych. —  D y rek c ja  wysyłkowa 
w Budapeszcie. 715

Z politechniki w Be-nie piszą nam, żc p. Ludwik 
Brzozowski ukończył Lnu. _z_ odznaczeniem wv-
cł-zini chemiosn^, m m *

Dzisiejszy numer „Nowej Rtf.irmy" zawiera 
10 stronic. Na stronicy 5, w dodatku ogłoszenio­
wym, zamieszczamy felieton sprawozdawczy o wy­
dawnictwach gwiazdkowych.

Składki, Dla Tow, Szkoły ludowej złożyła p. Maryn 
Ś zJraisk a  10 K ; Ada Sw. 3 K  jaso  wygrany zakład 
od Kr. II.

Na Macierz śląską złożyła p, ZńfD Janowska 3 K.
Na polski skarb wojskowy ztożył f l .  K, 3 jp po fc. 

zamiast zwrotu p. M. u.
D la S. Kc'źroii)0W6j złożono: A G. 1 K 
Z krakowskiag'! obserwatoryum. —  i>nia 19 grudnia 

termometr doszedł od —  4 ‘o do +  0 7 Celi;,., barometr 
wal ał się.

I niu ł0  grudnia o godzinie 7 rano stan barometru 
7550  mm., ten omotru -j- " 4 C . ;  wiatr zachodni 

Zakopane. (Telegram Zwiąiku turystycznego). ’ 
Temperatura powietrza o godz. 7 rano —  3 stopnie C 
Wiatru nio ma. Snltg.

Brcgnoza: Pogvda.

Powszechne wykłady uniwersyteckie 
na prowincyJ.

W  niedzielę 21 grudnia.
B a la :_ D i r.ancrszek (łiw stek : tCo to jest Indoznaw- 

stwo 1 jakie posiada znaczenie?
N o w y  . a r g :  Doc. Uniw, Jrgioll. dr Antoni Korczyń­

ski : z  sobytze cuemii organ c„nej i  ich znaczenie dla 
hiulog.i.

Y7 innych miaslacli serya wykładów na grudzłsń 1913 r. 
skończona

Z uniwersytetu lut'ov.*ejio.
W  Eobotę o godz. 7 J. Kaden; Współczesna rewoln- 

c y i - i  liten>‘ ura polska.
W  u;eK icię  0 gedz. 8 (dla daioci). Jasełka świetlne; 

o godz.1 7  v\ ieczorek pieśni wojska po'skiego.
Wykłady .ubywają b p w  domu przy niioy Zwierzy­

nieckiej ł. 14. *
Repertoar teatru miejskiego im. Słowackiego 

w Krakowie.
W  sob-itę: „Stracono zachody miiośoi".
W  n o  z elę po poi.: „W ycieczka do ra ja " ; wioozńr: 

„Siruccne zachody m iłośoi".
Repertuar tecilni lwowskiego.

W  nicdriolę: po poi.-. „Złoty wiek rycerstw a"; wie­
czór: „W esoty małżonek".

k

r

kJłCSECEA
T e a t r  k n ic t ln y ,  ‘s t i r o r i ś l c u  j f r  18, 

T e l e f o n  2 5 1 ® .

P ro jr a n ?  M g t e a n ?
KOmeilyowy ł humorystyczny, potrwa do piątku 

dnia 26 b. ni.
Obejmuje wykw intną kom eóye „N ow oczesne 
m alzeustw o", oryginalną zabawną komedyę 
„M enaźerya i Iud2 e “ , dalej dwie p ierw szo­
rzędne humoreski, kinetofon Gaumonta itd.

 ---------
Codziennie od 4 — l i .  w  niedzielę o godz. 2 45, 
4 4o, < 1 9./Vy dni św iąteczne (czw artek i pią­
tek) 0 godzinie 2-— , 3  50, 5-40, 7 30, 9 30. —

We środę z powodu 
wilii przedstawienia nie będzie.

Dsiat
* D rei H m  acz funduszu propinacyjnego. W  myśl 

iwtnwy krajowej z r. 1910 postanowi! Wydział 
krajowy przedłożyć Sejmowi preliminarz galicyj­
skiego funduszu propinacyjncgo na rok 1014. We- 
illug tego preliminarza wynoszą- wydatki fundu­
szu propinacyjncgo ogólnego 8,222.260 K, fundu­
szu propinacyjncgo rezerwowego 21.807 K fĄ  ra­
zem 8.244.067 K, dochody funduszu propinacyj­
ncgo ogólnego 20.620 K, funduszu propinacyjncgo 
zasobowego 486.931 K. funduszu propinacyjncgo 
rezerwowego 615.349 K  — razem 1J22.0ÓÓ ko­
ron. Z porównania powyższyc.li dochodów i w y­
datków okazujo się niedobór w sumie 7,121.167 
koron, któryś pokryty być ma gotówką uzyskać 
się m ijącą ze sprzedaży papierów wartościowych, 
będących własnością galicyjskiego funduszu pro- 
pinacyjnego. względnie gotówką ze z.lombardowa- 
nia łych ofelrtów.

Preliminarz galicyjskiego funduszu propinąey j- 
nego na rok 1913. zamknięty- został przewyżka 
wydatków w sumie 5.534.874 K, a gdy przewyżka 
wydatków na rok 1914 wynosi sumę 7,121.167 ko­
ron, —  przeto preliminarz na rok 1914 przedsta­
wia się korzystniej o 580.298 K. Celem uzyskania 
kapitałów potrze)mych na pokrycie wynagrodzeń 
dla właścicieli prawa propinacyj, za odjęcie im 
tegoż prawa emitowano po myśli § 5-go ustawy 
z 1889 roku 4-procentowc obligacye w nominalnej 
wartości 62.200.000 złr.. czyli 124,400.000 koron, 
które po myśli tej ustawy w przeciągu 26 lat, po­
cząwszy od 1 stycznia 1889 r. przez losowanie 
umorzone być mają. Według planu umorzenia, 
zatwierdzonego reskryptem ministerstwa skarbu 
pozostanie do spłacenia z końcem r. 1913 suma 
14,735.600 kor., a gdy w roku 1914 przypadnie 
do losowania 7,222.000 kor., pozostanie przeto je­
szcze do spłacenia w 1915 r suma. 7,518.600 kor.

Fundusz zasobowy w efektach wynosi sumę 
10,881.800 kor., zaś fundusz rezerwowy w efek­
tach sumę 10,459.500 koron.

Centralna stacya telefoniczna w Kałuszu z cr- 
łodzienną służbą otwarta zostanie d!u pnblicznaścl 
20 b. m.

Ceny ziemiopłodów i ważniejszych arty kułów żywności 
Kraltów, 19 grudnia. . , . „

Płacono za 100 feśtogł. 1 Pszenica biała (waga g itn n - 
sowa 77,“ 0) od 16-40 do 23 70- Arto kratowa (watsu 
gatunkowa 71/74) od 1 6 ' -  18‘SO; Zyto węgierskie
od — do — j jęczmień browarny o d — r o — 1 
jęczmień na krop]' ud 14-i.C d 16|30; jęczm ień n i  pa­
szę od — - <ł0 _____; owies do siewu (z o datą a x o y -
zewą) od — do — t owies na paszę od 1V69 do 
17•— ; proso od — —  <io — ; kuknruJii od 13 70 do 
20-60; tatarka od 19’80 do 9 1 '— ; groch 23 50 do 3 4 — ; 
faśola od 2B50 do Ł6‘ —; soczowica od 45 — do 50-— •
wrłttt od  *— *—  d o  —“ *— ;  s ia n o  ncwytizt*-jno o d  lO  a o  do  
1 1 " » ;  koniczyna pastewni od 10-40 do 11-20; u m i  od 
Ó-—  (Jo C-10-, rzepan znnowy 23-— dn oO SO; kminek 
krajowy od 66-—  d® .70'— ; kmiuok ho len .orski o-l 78 — 
80*— ; koiiiosyna aasiouaa osacwoa.i o l  170*—“ do 19 

ńczyna nasienna biata od U—•—  do 0-~*— » tym otia

O  w  A  * "B  5  iT O H  M  A , ‘

stosow ane do p re z y d cn a  Izby, oby  sprow adził 
na i.osiedzenie Izby  ministra D ł u g o s z a .  Je ­
żeliby  to nie nastąpiło, poseł Daszyński zg łosi 
na koń cu  sw ego przem ówienia odpow iedni, 
form alny w niosek.

Następnie przem aw iać będzie poseł O I o 
Ń 1 i o k  i, k tóry  zażąda zniesienia ministerstwa 
dia G clicy i, & dalej prezes K oła  dr L e o .  k tóry  
z naekkiem  zaznaczy, że K o lo  polskie nic nie 
wietł/.ialo o ca łe j aferze. r-.

0  a a ls o S e a t e  s a S s l s t e r s ł ^ a  £ £ a  © a l i c y l*
W iedeń . P osłow ie L ew ick i i Okuniewski 

wnieśli in terpelacye o z n i e s i e n i e  m i n i -  
G c r s t w a  d l a  G a l i c y  i, ja k o  in sty tu c ji 
n iepotrzebnej i n iekonstytucyjnej.

wr. *1

DlugosaSi.
(Tblegramy „N. Reform y“ z d. 20  grusnia.)
W iedeń. ,,Die Zeit“  donosi, że pow odem  0- 

póżnienia dj-m isyi D ł u g o s z a  jest ok o licz ­
ność, iż zarządzono dochodzenia, czy  D ługo­
szow i przysługuje prawo używ ania przydom ka 
szlaclu ek iego „v o n “ . C liodzi o to, aby w  pi 
śmie odręcznem  cesarza, udzielająccm  dym isvi 
D ługoszow i, nio popełniono bledu, w  razie, 
g d yb y  D ługoszow i istotnie przysługiw ało pra­
wo używ ania p rzy d om k a i,v on ‘ k

.D ie  Z e it"  donosi, ze Stapm ski interw enio­
wał na rzecz udzielenia szlachectw a D lugoszo- 
v. i. alo bezskutecznie.

W iedeń, „ r o ln . K acbridrtcn11 upow ażnione 
są do ośw iadczenia, iż K oło  p o lsk .e  w  kw estyi 
przestawienia porządku dziennego i n i c y  a- 
t y w y  ż a d n e j  n i e  p o w z i ę ł o  i w spra- 
w ;e tej nie w yw ierało ż a d n e g o  nacisku na 
stronnictwa polityczne.

„P oln . N aclirichlcn" upow ażnione dalej są 
do stw ierdzenia, że pogłoski, ja1 ob y  na w czo- 
rajszem po uf u om posiedzeniu K o ła  polsk iego 
postaw ione b y łv  rynioski natury osobistej i 
przekazane kom isyi pa iD m cn iarnej do zrefe­
rowania, nie odpow iadają prawdzie.

koniczyna 
nasienna —’ — ho   —  — . oiparsetta -  - .  „
WomnhOsi od 4 8 J do 5-4'); jaja ^  MD) 6™  , a 
masło za 1 kilogram 3’—  do 3 40; sor ®a *■ ^Uograra 
0-64 do — -73; mleko zoierano aa 1 utr ' " ‘13 u0 ~  
mleko niofcbieraua od — -23 sa —'’Ł®» kapusta za kopę 
0-— do C-—.

Z miejskiej centralnej targowicy " a w Krakowie. 
Kraków, 19 grudnia.

Na dzisiejszy targ spędzono bydła rogatego 371, o ie - 
ląt 383, owieo i kóz 8, 'merogao-zny 810; razem IC.. o 
zwierząt. —  Płacono zą iedon * ¥ &

0 -^ -- 4° o —" — ;

znę ^ 1 3 5 — ; w?gierS ) .  ?  ^zalruoio-
nyóh na oko płacono za ,J’ _____   ' “ " d o
O— ; woły z „aszjr ° J V o ^ . - i  do O odC — 'do c l - ;  ja lów H ;od O--  •- 4 . J 3 - - - ;  cle ,QU
od 30—  do 80— - ®woe ł k y t „ . 0 28 *~-

Zg sppdzonycb n targ z wiorz^t sprzedano: aa miejsco -
w jfk on  rrci H 61 £ stuk, naKOnsaincyę lunych gm in
k?ajn 394; M  i ^  »  granic,

raju bydła rogatego 66, na eksport za gramCQ kraju

Ctny powyższo obliczom ioz opłaty akcj-zowej.

£&. fi*alac S n K U ,
K p a f e o ® " *  Wyaajmuje i  serzedaje pierw­
szorzędnych fabryk rortopiany, pianina narmo-
uie i pittcola za  getów kę lub na spłaty t  -,wet
dvrnd/.io^tomi6Sł.;< ne, 1 istrurnenty u żyw an o od
cen oaiuizszycii ystawa obrazów. Wstęp wolny.

Straszna, zlsrodnia*
(Te!. „N. ltefj).

Poznań, 20 grudnia,
(W . A . T .). «Ivuryer Poznański" otrzymał 

potwierdzoną zo wszystkich siron wiadomość 
telegraficzną, żo dzisiaj runo o godz. 4 roze­
grał się w D a k o w a c h  M o k r y c h  pud Bu­
kiem, w Księstwie Pozuauskiem, krw aw y dra­
mat.

Zastrzelona mianowicie została Lr. Fcdieya 
z P otockich  M i o l ż y ń s k a ,  żona posła M a­
cie ja  hr. M ielżyńskiego, oraz młody hr. I i ą- 
c z v ń s k i ,  syn przyrodniej siostry Lr. Miel- 
żyńskiego. Iiauiona zosteła takżo towarzyszka 
hr. M ielżyńskiej.

Zbrodu;czego czynu dokonał m ą ż  z a s t r z e ­
l o n e j  poseł M aciej hr. M i e ł ż y  ń u k  i ,  który 
po spełnieniu zbrodni u c i e k ł  a u t o m o b i l e m  
w n i e w i a d o m y m  k i e r u n k u .

©Fcźny sataarg z T&rcyą.
(Telegr. „H. Refor-ny" z dnia 2 0  grudnia).

K onstanlyuopol. W  tutejszych kołach  d y p lo ­
m atycznych  zapewniają, żc d  z i ś 1 u b j u" t r o 
nastąpią n ow y  krok  R osy i w  sprawie niem iec- 
Aiej m i s.y  i w o j s k o w e j .

K onstantynopol. K orespondent „ V 0Ss. Z tg .“  
dow iaduje się ze źródeł rosy jsk ich , że dziś je ­
szcze nastąp] now y Lrcth- ze strony R osy i w 
K onstantynopolu  1 pow odu zamianowania' g e ­
nerała Liem ana von  Sandersa kom endantem  
Konstant ynopola.

Paryż. „T cm p s“  donosi z Petersburga: W  
sprawie odpow iedzi Porty r a  dyp lom atyczn y  
krok  m ocarstw  trójporozum ienia odbyw a  6ię 
obecn ie  żyw a wymiunu depe8z m iędzy P ary ­
żem , L ondynem  a Petersburgiem . O dpow iedź 
P orty  jest utrzym ana w  tonie tak zuchw ałym , 
w  jakim  od  lat 3 0  nie przem awiał żaden w ielki 
urezyr.

W  Petersburgu poruszono też m yśl zupełne­
g o  „desinteressem unt". J cże lioy  A nglia  od w o­
łała z T u rcy i sw ego admirała, należałoby 0 - 
czek iw ać także odw ołania niem ieckiego gene­
rała TJmfinn ,vn,i Rn.nrlorKa. ,

R zym . A g . Stc: ni p rzeczy  aomesreniu, ja ­
k o b y  W łoch y  za jęły  już stanow isko co  do pro- 
p ozy cy j angielskich.

O t b i e r f f l r ^ e .

(Tflegram „Nowej Reformy'1 z 20 grudn a )
"iedeń . fi-.ba posłÓAV i»rzystapiła na dzisiej- 

szem posiedzeniu do dydeusyi nad odpow ie- 
AYiedzią nr. Stuergkha.

Pii-nA Szy aabraj g los poseł D a  s z y  l i s k i .  
\\ i cl 1 ic poniszi nic wj- >vol iło jcg:o zadanie, ayv-

leiSIGOitli 1 tll!l!Słi!ffi

ojloiSoiiicifi Joael M m ?
A-C- z 20  grudnia.

Ś r u b a  p o d a i k o w o .
W iedeń. Tak się dow iadujem y, otrzym aly 

w szystk ie krajow e dyrekeye skarbu na k ilka­
krotn ie w yrażone życzenie ze strony parla­
m entarnych k ó ł poleeen '0  ja k  najszybszego 
zalatAvienia osobisto d och od ow ych  podatków  
i podatków  rentow ych  za rok  1913, oraz w  
spraAA-ie n a js zy b sz e g o  doręczen ia  nakazów  za­
p i t y -

t f s a r r  b s :s  ś ? 7 l a » j «
P ra g a . W skutek zepsucia się kabla elektrycz­

nego, kilka dzielnic miasta n i e  m i a ł y  ś w i a ­
t ł a  e l e k t r y c z n e g o  Ayczoraj od godziny 5 
popołudniu do późnej nocy. W iele sklepów było 
oświeconych świecami.

O s h t W E s a a  S b  -aj .
Feloraburg. (Pet. A g. tel.) Carski ukaz od­

racza posiedzenie Dumy na czas od 20 grudnia 
do 27 stycznia 1914.

V t’ 3 q s , 0 " ! o  z i e m i .
Sydney. Parow iec „P a cific " , który tu przy­

był, poda;e wstrząsające szczegóiy o tizęsiei-iu 
ziemi na Hcbrydach. M i a ł o  z g i n ą ć  400 do 
500 k r a j o w c ó w d

W ied eń . Z okazyi imionui cara od by ł się 
dziś u cesarza av Seboenbrunnie obiad, na któ- 
ryiii cesarz A\'zniósł toast na cześć cara.
' W iedeń. Z  Mc-ranu nadeszły  tu w iadom ości 

o pogorszeniu się stanu zdrow ia ministra hr. 
Zaleskiego.

Paryż. Po 1)0 -̂ n " ® ue Bollegrande av X X  
dzielnicy z a aa idija sic noA\-a budow la, zasypu­
ją c  15 robotników . .,>•

fiyiedeń. »W . 7 'g ."  ogiasza: Cesarz nadał 
starszemu admiuistracyjne-nu radcy, dyrek cji 
lasów domen p i^CWTow ych ŵ e L w ow ie, A rturo­
wi Muellerowi, tytuł i charakter radcy dworu.

B P W  M O D 4 !

W. KAPERA, KRAKÓW, 
ul ca Sławkowska 24
(Dom  X X . Emerytów). 

Tel. 2C85
f  0'eoaobnwie męski.:, dam­
skie i diiecinne wfssaego 
wyrobu po cenach nader r.i- 
s«ich . Prryjm uje aemówis- 
c ia  n: wyprawy ślnbae, na 
bale, k m ccrty i eabawy — 
pantofelki riote, srebrne, 
a*’ atOwe, jakoteż posiadam 
takowe na składiie w wiel­

kim wyborze. 
2am5wlenla na żądanie usku­
teczniam W 24 godzin. Z pro- 
wincvl na miarę wystarczy 

_________stary bucik
lO ńłi 1 i

Ś w i ę t a  B o ż e g o  N fa r o d r ;e n I a , to święta 
radości *w calem tego słowa znaczeniu. Niezli­
czona ilość życzeń rodzi się w g łcw ;e, niez.i- 
czone nadziejo mają się ziścić i w ybór stoso­
wnego podarku staje się probem em .

T o  nie wystarcza, żeby podarek był tylko 
piękny; musi on być także praktyczny i dobry 
i dlatego każdy przy knpnie podarku na (  wiazd- 
kę stara się połączyć p r z y j e m n o ś ć  z u ż y ­
t e c z n o ś c i ą .

W  tym  dachn odpowiada słynne w świecie 
obuwie „T U R U L “, najdalej idącym wymaganiom, 
ponieważ posiada wszelkie zalety pierwszorzę­
dnego obuwiu, a przytem przecież jest tanie.

F abryka obuwia „T F R U L " ARreda FrSLnkla, 
spółKi komandytowej, którą można zaliczyć do 
największych przedsiębiorstw na kontynencie, 
posiada też w K rakow ie w R ynku głównym  L. 
17 sw ój sklep. Odwiedzenie jeg o  obficie zaopa­
trzonego składu jest. bardzo polecenia godne.

KAZIMIERZ OSSOWSKI
I n ż y n i e r

OBROfiCA P A T E N T O W Y
Petersburg -Womiesienskij Prospekt 2-Nr 20 

B e r l in -Potsdamerstr. No 5.

Najstarszy, najw yborniciszy

K O N I AK  .
wyrobu firmy

Gróf Legie/ich ’sfvati utd.
(hrab. Steiana K eglevicha Kast.) PROfSONTDT-

Na licznych wystaw ach w kraju 
i za granicą odznaczony w yłącznie dyplomami 

hannrowemi. 9892 5 6

n atT i-ra ln a

s z c a w ^  a lk a lic z n a

N a k ł a d  d e n t y s t y c z n y

M .  ^ I s u S i e r a
R ak ów  (K o lc }o ir » )  obecnie A. P oto ­

ck ieg o  L. 2, I . p., Tel. 2033.
Przystanek kolei elektryom ej, -róg Basztowej’ i  Lnblei. 
Przyjmajo od 8 —12 i od 2— 6. &;e 2 10

teWid i Szkoło 
!1 (flg 2ig mó0iqc9Ch I nienycb

[mi i Uli Midi
Oduczamy wszelkich wad Ay mowie. —  MG oda 
własna. —  Pensyonarynsze m ogą uczęszczać do 

szkół publicznych. 6078

t f i i c a  B a t o r e g o  6  f w K l a  4 ) .

Pierwszorzędny

E « t e l  „ C I T Y ' ’
Kraków, ul.św. Gertrudy28
8173 12 ? Telefon 323.

W GRIES BOŻEN
(T y r o l p o łu d n iow y)

ordy nuie b. długoletni usysteut kliniki lekarskiej 
Uniw. Jag. 9358 7 8

Dr Kazimierz FLIS.
Przed przyjazdem  porozumieć się listownie.

W siach nauk leka> s!: ch

Dr Stanisław Łapiński
b. asystent kliniki wewn. U. J. w K rakow ie, kie 
rowm u oddziału wewnętrznego szpitala W ilhel­
miny w Wif dnia, C!-dynuje w cSiorobach we­
wnętrznych ulica Floryańaka L. 31, I. piętro.

9437 5 ?

!! BROWAR SI 
 ̂1 książąt

w Tarnowie
poleca sw oje znakomite piwa, jako to:

Mtrcowzs bez goryczlil o wysolitej 
wartoficl iipożywczej,Xdr6| mfeszrzati- 
slcf, fasne, na apnstfb pllzneusfrf. —  
Bpeoyalurść piwo B aw arsk ie, nznaire 
w całym  kr#Jn i za granicą przez ua|- 
wyższe powagi lek arsk ie ja k o  pi awv 

dziwę piwo słodowe.
Goneralne zastępstwo na zachodnią G alicyę, orj-s 
g łów ce  składy, lodownie, hale do obciągu piw a

K r a k ć T C  —  Ć i r z e g f ó r z k i *  

t T ó z e l  L a n d a  i  S p ó ł k a
ul n .  Żółkiew skiego ( f ł

Biuro zamówień: Plac W. W„ Swłątych L. 11 
10066 3 4  *

T o r c i k i ,

C u k r y  d r z e w  k o  w e  

C z e k o l a d y

A . Piasecki, Kraków, Floryiifiskti l
(H otel D rezd eń sk i). ;

A d w o k a t Za k rze w s k i >
przeniósł kancelaryę: ulica W IE LK A  L  3., I . P .

Telefon 1430. 10411 2 3

Austr. Iow. motorowe

obecnie 10474 2 2

P o M e s

Dom Pcila  J. IC. Federowicza.

8 M M  i ! .

Odpowiedzialny redaktor i w ydaw ca: 

M i a d f c Ł . i & l  I C o a - a o - o  t - s i .

K A D E S Ł A K E .
A rty k n ły  w  ty m  d z ia ła  u ia  p o ch o d z ą  od 

r e a a w c y i) .
D o części nakładu niniejszego numeru doła-

fb W I A l j  
(chodzącego.

czonti jest odezwa pisma pod tytułem ",,Sl 
>8ŁOtYIA> SK I“ , w K rakow ie wychodząci

HOTEL VEN£0IG
Włiihlfeldgasse 
naprzeciw odjazd, strony 

kolei północnej.
W Erijuliiazem położeniu hotel familijny przy dwor­
ce kolejowym. —  Spokoj’ny i przyjemny pobyt. Naj­
większy komfort. —  Ogrzewanie gorący wodą. —  
Ceny umiarkowane.-----------------------------  9781 8 10

Skład Win firm y

L. Stissera Synowie
przeniesiony został z u licy Krakowskiej 
L . 17 na ulicę Poselską (róg  Grodzkiej) 

Telefon  1457. 
d iggsaB B

10261 2 2

TiSir śaiMInu „tiain”
hfaKóia - - Rynek, Pałac Spis G.

D oborow y pierwszorzędny pi ogram ,
CENY M IE JSC : rezerwowe 2 K 20 h.. I, miej­
sce 1 K  10 h., II. miejsca 8£ h, U l. 4r h —  

10286 6 ?

C e l 3 ? r Ł i a S a Ł f f ,
Wiedeń, 20 grudnia. (Giełda po?ndniow".).
Mark) „17-73. Kenia majowa 62-9 i .  Renta koronowa 

węgierska 82 65, A reye anstr, takt. krtd. 632 50. Akoye 
.resr. taki. kred. 6 8 ? — . Akoye Anglobantn 339*— , 
Akyro Unioabanks 601 50. Akoye Bankrereinn &18-— . 
Akoye Landerbankn t 2 i -— . Akcye kolei państwowych 
703*60. Lombardy 101-— . A k ow  febry ki broni 0 — 
Akoye tytoniowe 42i-50. Jkipiny 7b8-50. Ri -la-iuuranyi. 
t48-£0. Akcye piakkiego To -. ie ia tn cgc a5-»4. Lc-sy 
tnreckie 232-— . ' itnble 25360. Skefr 782 60 4 l/« proe,
Listy zastawne Banko galio. dla handlu i p n e m -------

Usposobienie: slabe. _
Betiln, ŁO grudnia, (G ifida poranna).
Akcye kredytów" 2C2Ł0. T ow . dyskontowe 185 25,V  ,
Bochum 0—-— . F en is 0 — -------  -
U?poiobienie: s ’ abo.

f

Giet-da zboźov.a
Budapeszt, 20 grudnia. Targ eboiowy.
Pszenica na kwiecień 114l> o 1141; pszonfea na ir » j 

1P41 ao K ‘4 2 ; żyto na kwiecień 8 63 da 8-64; owies 
na kwieGeń 7"43 do 7"41; kuhurudia na ins, 6-B3 do 
6'67. _ r;.

O ferty: mierne. Che5 kapną: mierne. Uspesobiea e 
spokojne; pochmurno.

a ®  w m m J * r « g r n n i  © d  e z i ł a r t k u  l § * g o  d o  n i f d y . i e l i  
JLeiiiuan

S I . g n i d s t i a  1 9 1 3 r.:

u l i c y  G e r t r u d y  l .  5 .  —  —  —  —  —  —  —

1) dzień nowości I*alIt4go (aktualne). — 
S) JLelsiuan i ‘ ego kapelusz (komlczsse). — 3) IJorowadzony lłiirzeezony (kemedya). — 4) Od fo lo tj nadpro 
gramoKo sensneyjau u o w o ń ć !  d fA B T G J k ' (wielka komedya w 2  aktach). 5 )  Trupa Uataros (sceny z  Yari^tó)

<i) Alrakeya! E A ń b L i B Z  D1LSZ (dkamat w 3  aktach). _



Nr oho. v N O W A K iii F O R M a. Sobota 20 (imania ld lrf.

Wiktor Czaplicki
j ubiler

& ? a k G w }  5 i 3 & * a s i M s e  $
ooleca swój skład wyrobów złotych i srebrnych, 
w najnowszych fasonach. Przyjmoje zamówie­
nia, reperacje i zamiany. Największy wybór 
pierścionków zaręczynowych. Na składzie Z£ • 
H&rki złote i srebrne, z najlepszych fabryk 
szwajcarskich, srebro do wypraw śiobnych i 
obrączki gotowe na składzie. 10387 -2 12 
Srebro Christoila po cenie fabrycznej.

Emeryk
przyjmie administrację domów lab inne zajęcie. 
Zgłoszenia pod K, K. 430 posie restante Kra­
bów, za okaz. kwitu inserat. 10394 2 5

R y p lf
używaną. lecz w dobrym stanie lokomobilę, siły 
10 do 1 5 toni — Oferty pod adresem 5. Za- 
wo&lfh, Kobierzyn, Inb telefonicznie Nr 292. 

1(395 2 3

JabAka.
Nadszedł świeży transport jabłek kuchennych 
; stołowych i na drzewko, oraz tyrolskich, 
V, Kg. od '2f' do 32 hal. — Ulica Stolarska, 
w kramach 00 . Dominikanów. 10390 2 2

J ak można wyleczyć sic zupełnie z cier­
pień piucnych. kaszlu uporczywego, 

astmy, podaję każdemu zadarmo. — Przesłać 
Popertę z marką na odpowiedź do pani A. Kry- 
■ek, Vrśo\ice, pod Pragą, Czechy. 10410 3 3

w średnim wiekn, z Poznański go,'z chlubnemi 
rekomcndacyami, mówiąca biegle po niemiecku 
i po francusku, mogąca także udzielać począt­
kowo nauki, sznka miejsca jako bona. Zgłosze­
nia: ul.cz Tenczyńska 1. 2, parter, na prawo.

10389 2 3

Mieszkanie
skiadające się z 4 pokoi, przedpokoju, kuchni, 
łazienki,, pokoju dla sług, oświetlenie elestr., 
w Podgórzu przy ulicy Józefińskiej 31, w po­
bliżu .rzeciego mostu, od 1 stycznia do wy­
najęcia. 10349 3 3

W a ż n e  d la  P a ń !
Na Iszadł świeży transport

V 4 » . ' £ 3 j a i p y  f e a r ! i « r . i z ł : ż ? : .
Sprzedaję takową na wagQ po cenach dawniej­
szych. iamż® do sprzedania szkło po bajecznie 
niskich cenach. Pnszki na lody. moździerz'' z tłu- 
czuami i makurry w każdej wielkości na składzie.

T V * \
Kraków, ulica Sławkowska 1. 31.

10370 3 3

Oo wynajęcia
3 - 5  pokoi, przedpokój, kuchnia i t. d., 
od 1 stycznia 1914, przy ul. ś\v. A nny 3. 
W iadom ość n dozorcy donn. 9829 16 o

nadające sic, na lodownie, koło starego 
teatru, zaraz do wynajęcia. —  Bliższa 
wiadomość: „H awełka*. 10325 4 4

Zarząd dft? Czudec
poczta loco 

posznknje a o j j n k t a  g o s p o d a r c z e g o ,
z ukończoną szkołą rolniczą i praktyką, 
od 1 stycznia. Uprasza się o zgłoszę 
nia z odpisami świadectw . 10324 4 6

utrzymają temperaturą 
przez 24 godzin.

’ /, 1. 
7* -

K 3*60 
K 5-— 
K T —

Nakrycia alpakowe, kompletne 
urządzenia kuchenne do wypraw. 
Karnisze mosiężre, po cenach 

  umiarkowanych. 10316 2 4

E la  H .
KrakóP ul. HraSioujska 30.

o r y g i n a l n a  @ ^ g i!a S s iii@  
w  w i e l k i m  w y b @ r i @

rJ

p o l e c a : 10003 2 &

Magazyn tei&ńm y
Ł  SRórcze^sHleio! PalsRle^lcia

Kraków, FioryaAska 13.
3 *5 S E ® 5  TRVTOP?S^B trapi T,

poleca nowo otworzona

ŚwlstUea kw ietna „ Ż ¥ W I& “
Zygmunta Soswińskiegro 
Kraków, Karmelicka 1. 9.

Rośliny doniczkowe —  palmy, araukarye i t. p., kwiaty cięte, oraz w szelkie 
w yroby w  zakrrs ogrodnictw a artystycznego wchodzące, jako to: bukiety, w ią­
zanki. żardin i.ry, kosze kwiatowe, wieńce. —  W ielki w ybór waz stylowych.

Zlecenia z p row incji uskutecznia się natycnmiast. 10068 4 44

Wi IELKA NAGRODA NA WYSTAWIE W PARYŻU "W ROKU 1900.

K w i z d y
Proszek odżywczy d'a bydła

dyetetyczny środek dla Koni, bydła rogatego i owieo 
Cena 1 pudełka K l’40, */, pudełka K — '/O.

B Przeszło 60 lat w bardzo wielu stajniach w użyciu 
przy braku chęci do żarcia, złem umwieniu, dlc, po­
lepszenia smaku i powiększenia ilości mleka u kruw.
Kwizdy Korneuburgski proszek oazywczy dla byJła 

prawdziwy tylko z obok umieszczo- 
f f iy f j lL  _  nym znakiem ochronnym jest do na

: .'oksfltaś kssyssi}

Pierwszorzędna i,Szkoła Tańoów*
E. KOWALSBIESO

W KRA£3»7IE, III.. ŚW. TOMASZA 29, I. i?,
ROK ZAŁOŻENIA 1330. 9114 8 0

Przyjmuje wpisy na lekc.ye i komplety każdego czasu, uczy ludzi wszystkich 
kategoryj, pracy i nauki, tworząc jednak zamknięte koła tak pod względem
iu teligencyi, jak i doboru towarzyskiego^ Uuzielam lekcyj także w  Pensyona-
tach, Stowarzyszeniach i domach prywatnych, wyjeżdżając, na żądanie do każdej 

m '■jscowości. N; uka sum.enna i metodyczna. Ceny umiarkowane.
ES3SS25

z włosami do czesai.ia, mówiących „mama“ , w stroju krakowskim, góralskim 
i zwyczajnym , z blaszanemi głowami, skórzanych i drzewinnych; tanich, drogich, 
dużych i małych, charakterystycznych, o dziecięcych twarzach. —  Do ubierania 
na panie z fryzurami damskiemi. Do kąpania. Sukieuki, płaszczyki, buciki i t. p. 
Są we Lwów e na w ystaw ie kiii nów, Ligi P. P.; w  Krakowie t > Iko ul. Wolska 1

9886 10 10

W yłączna sprzedaż na całą Galicyą. 
Z n & k o m lt ą  © ry g ra sr lra a  h o l e n d e r s k ą

m  m  i e t a n ę
do kaw y i na kremy w  puszkach od -2 litrów  —  oraz

. Gorafehtika
przyjmę zaraz. — Osobiste zęloS,yąłą z świa­
dectwami: , I a n i s d f i « # i i  K r a k ó w ,  u l .  
StictSa, t 0 5 .  10421 3 4

S śa  p o d a r e k
K anarki h a rce ń sk ie  Ław ojki.

Wysyła się tylko- najlepsze, jakie tylko istnie­
ją, i kto raz spróbuje, b dzle zdumiony ich pięk 
nym śpiewom v; dzień i przy śwretlo. Ty ko 
gatunek Seifc-rta bez wody. Poręczenie łe  na­
dejdą*®? we. Cena‘20 do 30 mar„k. — Łukasz 
Breiteiibtcin, gospodarz w Kalimerotle. p. Leine- 
felcJe, Harz, Niracy. 104^5 2 2

K f j o p t ó f i ?  f t m u G ś ć !

Kupujcie
t t

w cenfa 45 hal., Docztu 45 hal.
Książka zan iera 250 epigramatów £ { s -  
r e g a  S z p a lia  z ilustracyami art, mai. 
‘A l f r e d ą  U c h a ń s k ie g o .  Adres: H y - 
isek  17 w  E r a k e t v le ,  „ l a z a r  G u- 
kr©wyH dla Starego Szpaka. — 
Tamże do nabycia W e s o łe  P t a s z k i  
(Ł a s k o t k i )  z przesyłką 30 hal.

10480 2 o

n i e z r ó w n a n i  4 ^ r > > a t e  c e y B ^ ń s k ą

RANGA im i
pod własną marką ochronną „ F  — poleca
h.. ZA W E ŁK il, c. k. Dostawca Dworów w Krakowie.
W ysyłka na p r o w in c ję  odw rotn ie . 10345 3 5

« b
m tWBrlahs _

bycia wi wszystkich apre.rach i drogueryach. Skład główny: F ran ciszek  
Jan Kwizda, c. i k. austro-węg., król. - rumuński i król. - bułgarski do- 
sti w?a dworu, aptekarz obwodowy, Korneuburg koło Wiednia.

Ilustrowane cenniki zadarmo i opłatme. 5758 6 10

Przybory do

OOROO SKlZi94YSŁ0 3 L\
S. Romanowshiegoi w Prądniku pod Krakowem — poleca

99 S I S I C T
S z a m p a n  b i a ł y  i  c z e r w o n y

wyrabiany w oryginalny sposób francuski z najszlachetniejszych gatunków agrestu-1 porzeczok
Fróby wysyła się poczta opla tnie w dobrem opakowania w cenie K 5 za butelkę, t-rzy 

większych zamówieniach znaczny opust. 103*17 2 3

T O  S . A E T O W E

Y D Ł o A A Ó L r i z Ł

Pół halerza od sztuki 
na rzecz 

Tow. Szkoły Lnd.

9654 10 10

Psszukuls $
u c z c i w y c h  a g e n t ó w  lub innych osób 
zdolnych do zbierania zamówień na nowe, bar­
dzo ładne przedmioty religijne!! 
ł a d n y  z a r o b e k ,  W s z ę d z ie  p e w n y .  

Zarobioną prowizję zaraz się wypłaca. 
Wzorów naturalnej wielkości dostarcza się po 

złożeniu kaucyi 20 kor. 10297 2 3
Bliższych inhrmacyj-udzielacie ustnie lub li­

stownie w handlu papieru J a n a  P a u E le g o  
w  K r a k o w i e ,  uii< a  B a s z t o w a  I. 19.

Każda oszczędzona korcna,to korona zarobiona!
Kto chce oszczędzić niejedną koron-’ , niech s’ę ud i po bieliznę męską, damską, dziecięcą, 
wszelkie wyroby trykotowe, oraz bieliznę pmf. dra Jagcra do firmy Maks Peokmann, Dietlowska 
I. 42 (róg Stndom 27). Przed świętami bajecznie niski* ceny! Towor tylko doborowy! W ra 
zie niezadowolenia z towaru wracam uieniądze! — UWAGA: I -eliznę męską wekonuję według 
miary i wzorów. Na składzie ostatn e n o w o śc i w oryginalnych krawatkach angielskich, również 
oryginalne kalosze petersburskie. 9854 4 5

narty  sanki, ubrania, obuw ie, sw ea - 
tery, czan ki i t. d. — p oleca  n a itan ’ ej

Pierwszy kraiot? >i iia^azyn s p c ;”©wy

Kom an
Kraiki w

Dostawca krajow ych Związitów f sportow ych

P r o s z ą  l ^ s t r m a ^ c h  r «  . i ih a r j» . ,

W ysyłki ra  prowincycj odw rotnia io483 2 a

Jest ds sp^e^ssi?*
na dogodnych warunkarh i za przystę­
pną cenę całe urządzenie maszynowej 
stolarni wraz z motorem benzynowym  
lub bez. W iadom ość: f i . Rosenzweig, 
Krzeszowice. 10419 2 5

Chłopczyk
ładny, zdrowy, trzymiesięczny, do oddania 
swego. Zgłoszenia pod „ C h ł o p c z y k '4 post- 
restante K r a k ó w .  10418 2 3

Handlowca
poszukuje Śpólka handlowa „N iw a“ w 
M}rślenicach. 10412 3 3

P o s z u k u j e  s i ę
od Nowego Roku wspólnika z kupKałem JA do 
30.000 '£, do starego dobrze prosperującago się 
interesu w Krakowie. Wspólnik ntozo też pitj 
jąć stalą posadę buchaltera Z g ł o s z e n i a : S . “  
poste restante TSrakćw gł. poczta. 10398 3 3

H 2 a { ą t e k  z l e m s M
orny i I-a leśny, w okolicy Jasła, do sprzeda­
nia lub do zami-uiy na dom w Krakowie, lub 
na prowincyi na willę, na mały _foiw -rk lub 
na pretensję hipoteczną. Zgłoszeni 1 pod Oka­
zicielowi stokoronówki Nr 1040“ przyjmuje 
Administracja „Nowej Reformy“. 10403 3 3

«  m J a l r g  dzierżawy, zarządu lub po- 
x* .gS Ł 55aP -' 1 sady, poszukuje magister, z 
pięcioleciem, zaraz. — Wiadomość: A p t e k a ,  
S z c z u c in .  10405 3 »

E.miizl'®
dla przemysłowców, kupców, przedsiębiorców, 
na hipoteki, dla Towarzystw akcyjnych, Spółek 
komandytowych! Tylko dla pierwszorzędnych 
interesów. Wspólni lzialanio £rrupv prywa­
tnych kapitalistów. r.IntLióU, .4 r a e  V alllar, 
Ł ev a llo .s , F aris , Frai.ce. 10-7o 2 c

zaprzyrięiony dostawca win mszalnych

Kr?kdw, X .Bracka 13 — Teiefcn 303
1C453 2 3

WINA
poleca

węgierskie białe i czerwone............................................................ od K 1-20
austryackio „ „  1*20
francuskie „ „    „ 2-60

...................................................................    r 3 ' -reńskio
koniaki

Î IalRl cSosfei
dla me.żczyzn, także dla inteligentnych pań 
chcących się zajmować sprzedażą osobom pry­
watnym specjalności likierowych, nastręcza 
fabryka specjalnych likierów. Zgłoszenia pod 
„ E o h e s  E i n i i o n r j  n  fO O O “  przyjmuje 
bnzpedycya ogłoszeń £ d r  a r l r  B r a .;in a , 
W lc i i c r i ,  I . ,  Rotenturmatrasse 9. 10353 3 3

Ecdług osobliwego systemu meże każdy za 
śm iesznie n iską ’ ceną tylko 7 5  hal. 
mieć jeden z następujących przedmiotów: naj- 
leps-7 szwajcarski zegarek, bransoletkę z ze­
garkiem zegarek damski z 14 karat, złota, 
z koperkami srebrnemi i z perłowej masy, naj­
nowszy budzik, 14 karat, złoty pierścionek, 
jak-też wszelkie w ten dział wchodzące przed­
mioty. Każdy przedmiot opatrzony cechą urzę- 
dow:,. Z z.^laj zadarmo prospektu! N. Keifler,
Czeraiowce, Bukowina 1028* 2 3

C e n i r u a  d l a  G a l i c y  u

b r a k ó w ,  t  i y n a k  g l .  L 14

n 4 i l r .  cen n ik i d a rm o  
I o p ła łn le .

TELEFOM NR. r.. 47. 
Zasł. L. STEIGLkR. 9907 9 2

Historya pomocnika 
handlowego]

M. PERCIIAL, pomocnik u jednym z naj­
większych składów perfnm w Parjzu, był bar­
dzo chory. Cierpiałem — powiada — na stra­
szne kłócie, wzdęcia i nieznośne rozwolnienie. 
W  moich wydzielinach była ślina, krew i białe 
ciałka. Wskutek tego uW mogłem nic trnwifc 
osłabłem bardzo i okropnie chudłem. Próbowa­
łem bezskutecznie najrozmaitszych śiodków 
oczyszczających, puszczenia krwi, kąpieli, dyety, 
zwątpiwszy o wszystkJom oczekiwałem tjlko 
końca swego życia. Jeden przyjaciel poradził 

mi, abym zażył Belloc- 
węgla. Po trzech czy 
czterech dniach uczu­
łem się znacznie zdro­
wszym i strawiłem 
kotlet barani, którego 
od szeregu miesięcy 
nie kosztowałem. Po 
8 dniach "stało roz­
wolnienie, byłem już 
w  rekonwalescencyi 
Teraz mogę znow a 
smacznie jadać, silne 

i stałe osłabienie, któro mnie strasznie osła­
biało, ustało, nabrałem nowych sił i po jednym 
miesiąca leczenia się, wyzdrowiałem zupełnie.

CLAUDIM PER CHAŁ 
pomocnik składu perfum w Paryżu.

Dnia 29 listopada 1896.
5V rzeczywistości jest dostatecznie użyć 

Belloc-węgla w Holci 2 —3 łyzok po kaźdr ni 
jedzeniu, aby się po kilkudniowym nżywaiin 
wyleczyć- z cierpień żołądkowych, a nawet 
przestarzałych 1 takich, dla których iune le­
karstwa były bez najmniejszego celu.

Belloc-węgiel wytwarza przyjemne uczuc'e 
w żołądku, dodaje apetutu, ułatwia trawioui® 
i usuwa otstrukcyę. Jest najskuteczniejszym 
irodkiem przeciw migrenie, która ;azv.yczaj 
! ż o łą d k i  pochodzi, przeciw odbijaniu się

w s z e lk im  nerwowym dolegliwościom żołądka 
i kiszek. -

Zażywać najprostszy środiik, t. j proszko­
wany Belloc-węgiel,znaczy zmieszać go _w szklan­
ce słodzonej wody, mieszaninę tę wypić odraza 
lub po trosze.

Belloc-węgiel roeże tylko pomódz, ale nigdy 
zaszkodzić. Dez względu na to, w jakiei ilości 
sie ro zażywa. Do nabycia we wszystkich
aptekach. .

Już się pojawiły naśladownictwa Be.loc- 
węgla, ulu*wskutek złego sporządzenia są one 
zupełnie bezskuteczne.

Aby zaDobiedz wszelkim pomyłkom, prosimy 
mzy zakupnio zważać na nazwisko Belloo, 
znajdujące sie na każdej flaszeozee i adres 
lito-atorym: Maison L. Frerr, 19, me Ja-
cob. Paryż. .

Dla osób mo mogących zazywać proszku 
węglowego, wskazane są pastylki Belloc.

‘  2 —3 pastylki po kaidem jedzeniu lub przy 
dajacych się odczuwać bólach wystarczaj^j 
aby nastąpić mogło polepszenie, bo pastylki 
to zawierają czysty węgiel Belloc. \Ą ystarczy 
dać je do ust i połknąć razem ze śliną, która 
i© TOZUUSZCZa.

Ce* :a Chaibon Belloc w k ,  *;a 
flaszkę K 7-75. Cena pastylek Charbon 
Belloc za Uaszbt, K 2-25.

Skład główny: Maison Frerć, 19, rne Jacob,



S o b o ta  2 0  G ru d n ia  i d  1 3 . N O W A  R  E  F  O k M A. Nr. 586,

i i  i .  m i i .  i
sp. z osr. ofip. m Laoafe.

Już wyszedł z druku \ jest do nabycia we wszystkich 
księgarniach, biurach dzienników i na wszystkich 
dworcach kolejowych pierwszy zeszyt miesięcznika

1 0 0  k o r o n  d a m  dy kierownika skle­
pu za kaueyą lub na rachunek. „ 1 0 0 “  poste 
restante P r u e l t n i k .  10459 2 3

f f i Ł c  d r n  a r k a
tow. białych ẑ Poznania), dzielna siła. obezna­
na w ekspedycyi, poszukuje stosownej posa- 
dr Zgłoszenia pod „łfio d n ia rk S “  przrjmnje 
Admimstraeya „N. Reformy". JOto'7 2 2

C en ci K 1 .5 ©
Prenumeratę: Rocznie K 16*— z przesyłką K 18*

Półrocznie K 8 a

» a

10 503

Kwartalnie K 4*20, 
przyjmują wszystkie księgarnie.

a

a

9 — 
5-—-

C. i k. Dostawca Dw orów

L . K a l a t o  w  ^ a K s w ie
poleca

n a  i św ię ta :
i ły ty  m orsk ie  i rzeczne, świeże; hom ary, langusty, ostrygi ostendzkie, 
żywe; krew etki; LawLory astri cnadsk le ; auspiki, m ajonezy i gala­
rety z wszelkiego rodza ju ryb morskich i rzecznych,oraz homarowi lan>-nstów; s ig i, 
sielawy, m a k re le , w ągorze j ę d z o n e ;  sery  krajowe i zao-raniczne, t. ; 
angielskie, francuskie, holenderskie, litewskie, szwajcarskie : w 'oskie; kapło­
ny, pulardy tnczone styryjskie; pasztety sztrasborski-; p a jte t y  i dzi­
czyzn-; jarząbki, kw iczoły , pardw y faszerowane, Inb świeże; inbłka, 
gruszki, w inogrona, f.natiasy świeże; bakalie z pierwszorzędnych owo-
c 0tV frarril5!CtOT lr(tTrdTr*K>wł»nych, gfaiaTCtek owocowych, suMonyoli owoców, wi­
nogron, cukrów i marcjpanilców etc.; — wreszcie bardzo bog-aty wybór: 
smacznych w ia  s to ło w y ch , szam p an ów  pierwszorzędnych marek franc.; II- 
Ł iie .y  Kra wo i zagrańiczno, ba dzo staro iy tn iów k i, stark i ite^Sklft; 
p o r te ry  i  p iw a  t n rjie isk ie  {S;tr < a a  Se PnJ^-Alc) pierwszorzędnych do­
mów londyńskich dla niedokrcwnvch. 10294 3 3

Eta dom ów  prywatnych urządza całe zastawy w igilijne od skromych i 
najwykwintniej-zych z gwarancją z n a k o m i t e g t  towarn a z najwięksi

do
—.■i" j  ̂ ... liuc i - z j cii l gwaianuj^ " - iuwłłi.., “  — największą
precyzyą h y g i e n y przygotowane. F y s y łk i  wszelkich towarów, oraz trunków
na p ro w in cy ę  uskutecznia odwrotniel Telegr.: H aw ełka K raków -

i O K A Z Y A !
genialne w yn alazki Patentowane i do opatentowania, wszech­
światowe, sprzedam. — U dział w zyskach praw nie zabez­
pieczony od 500 koron!!! —  W iadom ość u inż. E. C zarnow ­
skiego w Erako w ic, «Ł G arbarska 7. B iu ro  budowlane i in ­
stalacyjne od 3 -fa  po południu. 104761 2

5 ?
5 ^

Ceylofiska >>T A M T A M «  

W s z ę d z ie  do n a b y c i a '^

J U U U S Z G R O S S E j t o Ó W .

r9yprzeda£ kapeluszy
fantazji, kw :atów, wstążek, żabotów i t p. —  po cenach bardzo niskich

ulica Karmelicka 1. 13.
4 9 0 2 5  , , W a c ł a w a “ .

C t t b r y n o w l c z  1  S y n ,  k s i ę g a r n i a

w e  L w o w ie

poleca na Gw iazdkę

AlbinotosTe‘•a- n o m  oszczędny. Opr. • • T t e " . . .
Anceyc. Abecndlaik z listsryi eolskiej. Opr...................l amHński.Z dziejó i ■ iia n ir~dU...............................
m ^ u z .  Bajh , ipowsaslki i pieśni. O p r . ..........................
B ra sm sh  Pisipa. Z życorjsem  autora. 2 t ,  opr.................
Lemke. Esteryka. Wyd. iji, opr 
Lenartowicz. Pcezye. 2 t.., opr.
Łoziński Br C_ tic i t histeryi Galie d  w 2 lk  wiskn 
Łozm sk■ W l. Prawem i lewem, o
Mickiewicz Szivi3> 7. portretem autora. 4 t., opr..................
Bolle G ry in a ly . R ust- R ozw adow ski.........................................
Bomanowski. P o e z y e . 4 t... opr.................
Słowacki D z ie lą . Pierwsze wyd. krytyczne. 10 t., opr. . .
Weyssen/ioJ. Gromada................................................................

—  Soból i panna. Wyd. ilustrow

T e a t r a ln a  &

w opr.

3 —  
9 —  
1 — ’ 
7-40

145)0 
9 20 

12  —  

25 —  
1 4 4 0

4 —  
1 8 4 0  
77 '—

5 60 
25 —

P o m c / c n i k  h a n d l o m
z działa korzenno-śniadankowego, przyjmie po­
sadę od 1 lnb 15 stycznia 1914. jaku stałe za­
jęcie. Zgłoszenia pod 1045 5 przyjmuje Admi- 
nistracya rNowej ReformT“. 10415 2 3

księgarnia polska i skład not
w Krakowie (hotel Sarki), poleca

i  poili wjiiiitia ortysijtio
książki i nuty w pięknych oprawach 
dla każdego tt ieku, od najtańszych po­
cząwszy, gloDiisy, kolędy, malowanki dla 
dzieci i świeżo wydane szopki polskie 

do wycinania. 10430 2 10 
Na prowincyę wysyła odwrotną pocztą,

Ładny Irontosy pok&j
do wynajęcia od 1-go stycznia, poważnej, spo 
kojnej osobie. Cena przestępna. — Wiadomą |E: 
Krowod-yska 54. II p., drzwi na lewo. Może 
być umeblowany. 10469 2 3

C U  K I E R  M I 2 Ł

X .  M A J E . W S K I E G O
i t Ł P ^ i e l i c l r a  1 3

^  przyjmuje zamówienia na

@ 1  w  J L  ^
oraz poleca w ostatnich dniach przedświąle- 
cznych wielki wybór gotowych doborowych 
tortów, ciast, strncli przekładanych mafriem. 
masą i konfiturą. — Ozdoby marcepanowe na 
drzewko. — Mass migdałowa i mak tarty. — 
Zamówienia wy siła się. 10260 ś  3

Do sprzedania
W lila -p e n sy n sa f W m iejscu  k ąp ielo- 
wem Zgłoszen ia  o szczegóły  „S tsiere- 
k i H poste  restante Kraków. 9859 3 3

3 M L l r « £ r c I L s ^ v
przystojna, inteligentna panna, ,iuszuku;e po­
sady do towarzystwa. Zna się takż'' na gospo­
darstwie domowem. Zgłoszenia do 27 b.ąn. pod 
Z Z. poste rest. Kraków I, za kwitem inserat. 

10424 2 2

M W s c s l
w Zakładzie Zastaw, przy Kasie Oszczed. i 
w Banku hipotecznym nabrte rozmaite piękne 
przedmioty x b itateryi, srebra, brylantów
i t. p. okazyjnie tanio sprzedaje M, B ren c Er, 
nlica Mikołajska 8. I piętro. Telefon 2028/Vl. 

1041'. "2 3

Koncasya na kinematograf
z aparatem i przyboram. zaraz je-.t do odstą­
pienia. Zgłoszenia: Okazicielowi lpgitvmacv,! po 
lejowej 21409 poste rest Kraków. 10429 2 5

W  k a ż d e j  u h v f d i
wysyłam za zaliczką masło wyborne gospodal - 
skie. w paczkach po 5 kg. za 12-50 K. Także 
bito gęsi bardzo tanio i franco. ńdOiieSP, Jó­
zef Passucz, Lutcza. 10461 2 2

U pV iL 2  L l o r . i f i Q  ‘
do topienia, w paczkach 5-kg ylko 4.8 )̂ K. 
słoninę wędzoną 5'30 K. biel 5'60 K. wieprzowinę 
430 R, "wołowinę i cielęcinę tylną wprost 
z pod noża, wytrzymałą, 3 80 K. wysyła kn
Zn po.:) omn znaowoi ir.n «  .u e  , -m y  -
dzieopłatnie za zaliczką, /. Markovics, Gernyes, 
Also Szelizcsze, Węgry. 10458 2 2

l n i i l i i  W'fkk&¥
M g i s c .  n m z z ,  f a f t e ó u i

udziela lekcyj w domach prywatnych, 
klasztorach i pensjonatach. 

Zgłoszm ia przyjmuje od 10-rei do 
12-tej i od 2-ej do 4-tej, ulica Krupni­
cza 22, II piętro. 454 o 20

Jan Oremus
z a k ła d  ś l u s a r s k o - a r t y s t y c z n y  

i h u d o jy ła n y .  457 7 10

iM t ó a , Oiiisa 5 , Telef. 2 f l 8 .

P i ę k n e
i wygodne mieszkanie dia pań, każdego czasu 
do wynajęcia, nlica Lubomirskiego 37, III pię­
tro. dr :wi na lewo, oglądać można miedzy 
godz. 1% a 31/,. " 10425 2*2 '

P o k o j e
dla przejezdnych lub na stałe. Ul. Dłu­
ga 9, II. Oholewiczowa. 10422 3 o

rozmaitej treści, r.npuje i sprzedaje Antykwar- 
nia S. EinsnteŁbiaaa, Kraków ulica £w 
Jana 16, 10426 3 5

nauczycielka mieckiego; gyamptyki, kon
wersacyi. 1'terainry. — Zgłoszenia: Olszewska 
ul Zyblikiewicza 13. lOotts

rosyjskie aiand&cze, szszupakf i ży­
we karpie.

10173 2 3
wyg orski I w łasn ego tucien ia

płazia IRew&kie
I-szcr ,a ’i< sc

bzicuais

Do nabycia n-e w szystkich  księtrarniach
10485 1 3

Wiele pienfąęlzy!
zaoszczędzi obecnie każda z W ielce  Szanownych Pań, która poczyni 

swoje zakupy w magazynie pod firmą:

KAROL JAROSZ PRZEDTEM rfMLER I SM 
w  KmUCWt©: K y r s b  r i ó w ? y  1. 41, U h l i  A -B .

M r~azvn z powodu tu rzm ia  domu przeniesiony zostanie na ulicą
 ® . - . . -  -nO/łfllP nV>Or»ni/-| nm^nllGn ł-ftTi artT 7al’ A frt. h l l l z k i

ieższych 
■a włó-

w .r .J .  mpw— . . .  - . - Płótna
i szyrtynoi korouki, gipiury, aplikacje i t  p. z  Opustem Od 
10»/„ d o  !>0u/o" dobroci francuskie rękawiczki skórk -wo
sprzedaje sią P° cer 710 ma r 412 io  10

K o n k u r s .
Zarzą"d T.'warzystwa szkoły średniej 

w Czortkowie, utrzymujący prywatne 
siedmb klasowe gimna..vnm polskie, po 
szukuje d w ó c h  a a f c t y c i e l i j  a to je ­
dnego z grupy czystej filologii, zac 
drugiego z gru^y język polski z filolo­
gią klasyczną na niższe.

oiaca naujzycieli _ eg.ammowanych 
2800 koron, zaś Lieegzaminowauych 
2400 koron roczu:e

Posidy do objęcia natychm.ast. 
Kandydatom, mającym posady rządo­

we, wystara się Zarząd o urlop w Ra­
dzie szkolnej krajowej. 10483 1 3

Podania na rące prezesa 
Czortków, duia 17 grudnia 1913 r.

Z a  Z a r z ą d :
Prezes:

Cr Ludwik Grzybowski.
Sekretarz;

A p o lin a r y  G u le w icz .

Owoce
ś w i c t c  I s m a c z n e  .*• p o k o &

M ó l) Friedeker

Plac Szczepański g f r

M  s p i ę t a :
najtańsza i najlepsza książka kucharska.

Obiadów, znakomita kuchnia kra­
kowska przez Gruszecka, opr 2 K. 

Gruszecka. Ilustr. Kucharz" krakowski 
dla oszczędnych gospodyń, opr. 4 K. 

Na Gwiazdkę po" cenach zniżonych 
książki dla dzieci i młodzieży, z ry- 
cinarri, w pięknych oprawach, po 
cenach znacznie zniżonych, poleca

Ksies. Fa&. HUnlNtiiia
w Krahowle, ul. św . Toiiiasza IB.

1048Ł 1 3

D nia 3-go sty czn ia  *914 r. o g o dzin ie  3 -ej po polu- 
d r su odbędzie się w lokalu F ilii Banku H ipotecznego w Krako­
wie, ulica Bracka 1, licytacyjna sprzedaż kosztowności, stairych
zeg arkó w , b iżu tery i, p ie rśc io n k ó w  i  L pochodŁących  
z w ie k u  F V I, X V II  1 m  10413 a 3

Kraków SuhlennlK Hr 12-14.
U  u iis  i Sia reloriowane

„ O D E T T A “

Francuski n ain rsd n lalu y król.
8412 11 19

S i. S 7 K U T O W S K Z
handel kolon ialny i delikatesów

llr&kóia, Szewska 1. 21
poleca 10407 2 3

B A  W IG IL IĘ  i Ś W IĘ T A
Ryby rzeczne i morskie świeże, ryby wędzone, marynowane i w galarecie, konserwy 
z ryb w różnych przyprawach wc wielbim wyborze, sery krajowe i zagraniczne, owo- 
OL,"bakalie i cukry, pulardy styryjskie i ionj drób bity. um jśnie świeżo zamówiony, 
wędliny i pasztety, wielki wybór wódel i win »tołovjch , oraz likiery krajowe i za- 

graniczne. — prowincyę wykonuje zlecenia odwrotnie.

(dom Stow. Kupców i Młodz. haudl.)
z  w o ln e j Pftkl d o  sp rzed a n ia . Wiadomość u p. Bogusława Etgensa, 
Karmelicka 18, parter, m godzinach poładniowyclt i tMeczomych, 10342 3 3

5350%
P n n l o ,  chcące korzjstać z dobrego i tani“gc zaknpn, zechcą udać się do D o m u  
T ow arow ego przy ul. Groci^Utej 1. 2 b .  (Dawna właścicielka Bazaru Kra­

kowskiego).

BLUZKI, H d  hl i SZIJ5f ROKI
n a  G w i a z d k ę  o  4 0 ° ; o t a n i e j  e riedler.

485 7 8

T-



8509 34 69

I- polecenia.

wilgotne
m

stają się zupełnie suchemi.

feit 13. p.. M U ,  X!
Telefon 3 212.

itóf *"

Prospekt Nr 34 zadarmo.
Z a s t ę p s t w o : L .  Sc G .  K a d e n ,  T o  w .  a k u , ,  K r a k ó w ,  u l .  D u n a j e w s k i e g o  €3.

u u i  i  |r

Austr. patent.

%, STRADOH 23. -  T2ŁSF. 2222.

Wielki w ybór w żakietach i sweatoraeli liimal aj owych i w łóczko­
wych, pończochy, skarpetki. Rękawiczki z fabryki j .E . Zacharia­
sza z Wiednia. Bielizna prof. dra Jaegera. Nowości w przybra- 
niach do sukien, oraz wszelkie przybory do krawieczyzny. — 
— Zamówienia z prowincyi załatwia się odwrotnie pocztą.

5107 16 30

*

-
P

m v 9  5

s e r w i s  f i r e d z i a i i y  t u r e - Ę
c k i  na czarną kawę na sześć o- g  
sób dostanie osoba, która znaj łz ie  g  
w pudelku striulla Jastrzębiec 
Marczyńskiej w  Kołom yi bon na 
bilecik fabryki na ten serwis. 

(Bon jest w K rakow ie).
Strudel Jastrzębiec M atczyńskiej 
jest najlepszą i najtańszą legumi- g  
ną: na 16 osób 1 kor., na 8 osób g  
50 hal. — W każdym handlu do *3 

nabycia 10039 4 6  §

D a r m o  D a r m o  9

Rcslera soda do zetów._
Prawnie chroniona.

Najlepszy środek, aby zęby utrzymać w etanie 
zdrowym i czysto białym, usuwa ciałka gnilne, 
-apobiega pizi to próchnieniu zębów holowi 
ł nieprzyjemnej woni z ust. 3419 38 59

Prawdziwa Z tym
tylko ę , . /  znakiem

ochronnym trzema krzyżami. 
•Cena, f l a s z k i  7 3  h a l .
Dostać można w każdej aptece, drogueryi i per- 
ń mary i. Skład główny w Krakowie: Handel 

materyałów K l i m a  1 S - k i ,  Rynek, A B. 37

e  § •

Domowym sposobem może każdy sam 
sobie sporządzić zapomocą kom pozycyi 
Frennda najiopsze

Z u i I K I S S R Y
w dowolnym smaku. Cena za 1 fi., w y­
starczającą na 1 litr likieru, 20, 25 i 
30 hal. Prospekty na życzeuie graiis. 
J łlj5 es?re , ziółka do wyrobu słjn nego 
likieru C L a r fa e u s e , zielone po K  P30, 

żółte po K  l - l o  —  polecają

Kroków, Rynek 37.
W ysyłka na p row in cję  za poprzedniem 
nadesłaniem należytości i na porto. —  
W ym iana duzwolona. 10199 3  3

Krynica.
HcIbI - - pensyonat „Karolowka"
do wydzierżawienia lub sprzedania, U po&oł 
kompletnie urządzonych, oprócz sklepów i re 
stnuracyi, ewentualnie sama rostaurneya do 
wy dzierżaw ien ia ; oołożeaie tuż Dbnk łazienee. 
Wiadomość: R. Salomonowa, krairów, ul. Berka 
Joseiowicza 7. 10200 3 6

r

Do wynajęcia
p rzy ,u licy  W arszaw skiej 19, od strony 
starego dw orca tow arowego, zaraz —  
m a g a z y n  I pojem ności 320 □  mtr., 
od 1 stycznia 1914 —  i f iw n io a  o po­
jeniu iści 140 Q  mtr.

B liższych inform aryj udzieli K rajow y 
Skład publiczny w  Kialcowie, nl. W a r­
szawska 19, telefon 63. 10258 3 6

Eiektro-motoiowfl tmu wetłiin

Mfai, al. Wltino 6
r -.e ca  t\ T . Kupcom kiełbasy siekane, 

1 aJane 1 polędwicowe, słoninę polską, 
wędzonkę, szynką oraz wszelkie w yroby 
masars ue. p^rwszej jakości, po cenach 

JP* i^ystępuiejszych Na ż?’ danie cenni­
ki darmo 1 opłatnie. ' 10, ,  ■ 10

co
e rco

WYRÓB G A LIC Y JSK I

fiEOLEPaZE PARAFINOWANE

M.ADLER5SERG -BOlcCHÓW.

WYFfOB GALICYJSKI
^ A Ł K I z N O Ż E M

c->
N.
BU
o
w
u

'
»w

pr

leżące i stojące o sile 1— 100 HP., jakoteż lokom obile od 3 — 20 IIP. Tysiące motorów 
w ruchu. Nie potrzeba kontroli skarbowej. Pierwszorzędne polecenia. Małe koszta na­

bycia. Dogodne warunki zapłaty. Najdalej sięgaja.ce poręczenie.

J. ( M a l o A  M i t  Ul., M s p
Cenniki i odwiedziny inżynierskie bezpłatnie. 1892 42 52

Z a p i s a n y  'w  u r z ę d o w e j  f a r m a k o p e i  k z * 5 l .  w ł o s k i e g o .

SY^OP
prof Ernesta Pagliano w “eapolu. u „ta San Marco 4.

Płynny — w proszku — w gę3zczonych tabletkach (pigułkach). 
Najlepszy środek do czyszczenia krwi. Środek odświeżający. Wyborne leczenie 
wiosenno i jesienne, sawsze dobroczynne. Odznaczenia: Wystawa farmaceutyczna 
1894 Włos. a wystawa hygieniczna 3 900 z ł o t y  m e d a l .  Międzynarodowa 
medyolańska wystawa 1906. Międzynar. wystawa Buenos Aires 1910 wielki ho­
norowy dyplom z ł o t e g o  m e d a l u .  Międzynarodowa hygieniczna wystawa 
Rzym 1912 wi e l k i  dyp l o m h o no r o wy .  Dostać można w większych aptekach.

Aby nie być wprowadzonym 
ó l l l ć  .  w błąd i unisnąć Uęznych. dla 

zdrowia szkodliwych naślad wnictw, prosimy Zawiszo 
żądać wyraźnie tylko nas/ege wyrobu: SjTOptl Fa- 
pi ano p ro f. i r m s t a  P a g lla n o  z Neapolu, a nie 
żądać innych.

Sposobu leczenia i innych wyjaśnień można za­
sięgnąć u nas. 9507 8 25

Broszurki i korespondencja we Wozystkicli jez\ kach. 
Osobliwości nasze sprzedaje się wo 'wszystkich 

naszych austr. bkładack w całem panstwio b e z  Cła.

DLA NIEMAJACYCK ZAROSTU I ^YSYCIS.
I orost brody i włosów na głowie istotnie w 8 dniach wywołuje p ra w d ziw ie  duń­
sk i „B a lsam  K o s 11. Starzy i młodzi, mężczyźni i kobiety, używają tylko „B a l­
sa m u  ElOS“  do wywołania porostn brody, brwi i włosów jest bowiem dowiedzioną
rzeczą, że „B a lsam  ld o s “  je st jed yn y> j ń rtd k ie m  n o w o c z e sn e j w iedzy , k tó - 
r y  vj p rze c ią g u  8  d o  14 dn i przez działanie na cebulki włosów w ten sposóo na 
nie vrpł;. .va, że włosy zaraz zaczynają rOść. Ręczy się, że środek ten nie jest szkodliwy

Jeżeli to nie jest prawdą, wypłacimy

;0 .0 0 0  K G EG M  G O T Ó W K Ą
k a td e r  u g o ło w ą se m n , łv; e n ,  lu b  rcn d u ie  w ło s y  u njącem is, k tó ry  b a l­
sa m u  M o s  przez' s z e ś ć  ty g o d n i u ży w a ł bezsk u teczn ie .

U w aga: Jesteśmy jeJyną firmą, która daje tego rodzaju poręczenie. Lekar­
skie opisy i polecenia. Przed na ladownictwami ostrzega się a s iln ie .

W  sprawie prób z Pańskim -Balsamem Mos“ mogę Panom dorieić, że z togo 
balsamu jestem zepełnie zadowolony. Już po o-mi i dniach pojawił się wyraźny 
porost włosów, a chociaż włosy były jasne i miękkie, były ono przecież bardzo mo­
cne. Po dwóch tygodniach przybrała broda pow oli pierwotną barwę i dopiero w en- 
ćzas ujawniło się nadzwyczaj korzystne działanie Pańskiego balsamu. Dziękując, 
łączę dla WP. wyrazy poważania I. G. Dr T verg , K openhaga.

Paczka Balsamu Mos 5 złr. Opakow. djskr. To otrzymaniu należytości lub za 
zaliczką. Pisać d o  n a jw ię k s ze g o  w  ś w ie c ie  e s o b liw e g o  h an dlu

M0H1AGASI11ET, COPEOGEH 3. 1306 DAKttiK (Dunia).
Opłata kart toresp. 10, a listów 25 h.) 8224

nmtodą Ansona edziela tanio R. S. (1.. ulica 
Gołębia 16, II p., front. 1037 8 2 5

Korzystni sprzedam
lub wydzierżawię dwa majątki wc wschodniej 
Galicji, 1200 i 1800 moryów, każdy z gorzel­
nią prz iszło 700 li i. Wiadomość pod ^ k ła s c h c  
E rL  d k g u n g ‘ % VVi«*n, H a u p t p o s l l a -  
g e r n d  i j e j e n  S c l i e ln .  10363 3 3

F o r t e p i a n
krótki, czarny, szafy, Btoły, biurka umywalnie, 
maszyny do szycia i różno meble, obrazy, 
leKsykon Mayera, 19 tomów tylko 45 koron i 
różne meble i inne rzeczy, rajUniej sprzedaje 
Handel katolicki używanych dobrych r„eczy. 
Kraków, ul. Gołębia 10, sklep. 10391 4 6

„Szczery ?rzy!s-ciei“
Wydaną pod tym tytułem hroszuikę, jako zb.o- 
rek pożytecznych wiadomości z dziedziny )ho- 
rób płciowych — wysyła w kopercie zamknię­
tej, 'ranko ( opłainie p o  o d e b ra n iu  1 k or .

D r  J . K A rJD A C SY
le k a rz  s p e cy ills ta  

Budapest- VIII.. Józsefkćrut 2. 8703 34 40

sprzedaje obuwie pieiwszorzedne, w najnowszych fasonach, o

bO— daniel
niż wszędzie znany z taniości i dobrosi towaru magazyn obuwia

I I I  J P A 0 *  E f a k f wf t ł ł b T n  ul. StarewiSIna I
10217 3 3 'liusir. cenniki darmo i opłatnie.

DOBit, TBIUE ZE51AK .
z S a ń c u s z h ie iu  r J k lo w y m , w i ­
s i o r k i e m  i  s k ó r z a n y m  !  H era  
t e m  kosztuje mój p r a w d z iw y  a m e  

r y k a ń s l i i  s n t y m a  o n e  ty  c z n y  p a i  e n t  k o t w ic  a w y  
z e - ja r e k  r e n o n t o a r  s y s te r a  R o r k e y !  I?r 9 9 .
Z owalnym lub okrągłym kabłakiem i plombą w dobrej opra­
wie nik owej, z sekundową wskazówką, patent, emaliową 
tarczą, dokładnie obei tgnięty i n egulowany, z 3-ch letniem 
piśmiennem poręczeniem, Nr 99l/i- Takisam zegarek wraz 
z łańcuszkiem niklowym, wisiorkiem i skórzanym futerałem, 
w czarnej oksydowanej stalowej oprawie 4 50 K. 98l/; . Taki- 
s-m zega’ret. koperta z ryciną, 4‘7u K. Niema ryzyka! Wy­
miana dozwolona lub zwrot jpienTedgy! iVysyła za zaliczką 
pierwsza rubryka zegarów J . J 1' A O r ’! .A D  c. i k. nadw. 
dost. Briix Nr 334 (Czechy), Katalog główny z przeszłe 4.00u 
odbitek na zalanie każdemu ODłaconv zadarmo, 7613 4 4

Sś d i A t ś  ‘ l  ta

wieRii w y ló r  śu>iełaliiych widokówek po lsk ich  malarzy nakładu Czametkiego
80 wzorów trójbarwnych, po 5 h za sztukę. Pomiędzy temi „Betleem polskie“ Tetmajera.
Świeży transport widokówek (reprodukcyj obrazów polskich malarzy i trójbarwnych, 
100 wzorów, po 4 h za sztukę. Przy odbiorze większych ilości odpowiedni opust. Na 
prowincyę przesyłar odwrotnie. Piękne, efektowe i tanie podarki na gwiazdkę, jak 
albumy na fotografio, pocztówki, pamiętniki, galanterye, oraz wszystkie przybory

piśmienne, poleca 10313 2 2

Proszę zwracać uwagę na adres! Dla P. Filatelistów wielki wybór marek pocztowych.

WW W W F W W i?

pod  firmą 10068 3 3

ul. Dietio ŝka 53
zawiadamia Szanowną P. T, Publiczność, że sprzedaje naczynia e m a l io w a n e  
a l t s m i m e  i  t. d . N A  WAGĘj i na sz uki p o  c a l a c h  S tu r io w n y ch

N ajlepsze 
czeskie źródło.

1 kg. szarych, dobrych, dartych 2 K, lepszych 9 K  40 h., 
I. na pół ólatych 2 K  80 h„ białych 4 K, białych, puszy­
stych 6 K  10 h. 1 kg dobrych, białych ja1- śnieg dar­
tych 6 K  40 h., 8 K, 1 kg. pucliu, szarego 6 lv, 7 K, bia­
łego, wybornego 10 K, najlepszego puchu z piersi 12 K. 
Przy odbiorze 5 kg. opłatnie. G otow a p o ś c ie l z gęstego, 

czerwonego, niebieskiego, białego lub żółtego nankingu, pierzyna 180 cm druga, 120 sze­
roka. wraz z 2 poduszkami po 80 cm. długiemi, 60 cm. szerokijmi, _e świeżych, szarych 
b. ti wałycli, puszystych pierzy 16 K, z półpuchu 20 K, z puchu 24 K, osobne pierzy ny 
po 10 K, J2 K, D  K, lri K, poduszki 3 K,»3 K 50 li, 4 K. Pierzyny 200 cm. d ugie, 
110 szerokie, 13 K, 14 K  70 h, 17 K  80 li, 21 K ; poduszki 5 cm. długie, 70 cm. 
szerokie, 4 K  50 Ii, 5K  20 h, 5 K 70h; piernaty z mocnej dymki w prążki, 130 cm. 
długie, 116 cm. szerokie, 12 K  80 n. 14 K  80 li. W ysyłki za zaliczką wyżoj 12 K
opłatnie. Wymiana dozwolona, zl niestosowno zwrot pieniędzy, .t .  B c n l s c ł l  w  D e -
s z c n f c a c h  C D e s c h e n lt z )  N r . 8 0 3 .  Czechy. Obficie ilustr. cennik zadarmo, 
opłacony. 619S 22 52

• ćm m sm sE ^ m

K erbata  z B rod ów  RS Od llawISS tfS fil t  ST8| dOlnil I ZipiSil i l ł l iD  priSJzIl

C3 Herbata z Brodów

ablcTo majowego, poleca 101 104

A D A O O W I O Z A
w  B ie d a ch  n - p g fu d ozn  ccay) iklen

I  fant „Familijnej'1 bardzo dobrej ............................... K 2*8(1
1 fant „ ‘ teieog* de Mosaau*1 w or;g. o^ak., najlepaioj o*-'' 
1 '.ant „Inperiai1- oosirs-ioj, woryginaluam opakowania 7*— 
1 fin t „Okrucnów,, z najLapizyca haruat kwiato .ryoh 2*10 
Kawa Ceylan, gniooziar lina, iranio 5 ag . 18 i K 20 ' -
Buljon wołyński, hygiauiczay, z dziczyzny 1 kilo ,. K > 40
Grzybki litewskie, 5. ładno, 1 k g , ..............................K 9-—

r ł W ł W  •łBWo. ,

l tieiwyżsiBso UDOważuignih Im & ces i Król. flposiakiei Kości.

C .

na cywilne cele dobroczynne krajów i królestw w Radzie państwa
reprezentowanych.

T a  l o t e r y w  w  g o t ó w e e

Jedyna w Ausfryi pr&wem dozwolona — obejmuje 2 1 .1 4 6  
w y g ra n y ch  g o io w k ą  w ogólnej ilości 6 2 5 .0 0 0  k j r o n .

G łó w n a  n  y g r a n a :

C i e r p i e n i e  n a s t ą p i  <3:A e  ? ? - g o  s t y c z a l a  

g s g r  L o s  k o s z t u j e  4  k o r o s a y .  " W
Losy są do nabycia: w oddziale loteryj dobroczynnych, Wiedeń, IT1., Vordere 

Lollamtsstrasse 5, w kolektnra^h loteryjnych, trafikach, w urzędach podatkowych, po­
cztowych, telegraficznych i Kolejowych, w kantorach wymiany itd, — Dla kupujących 
losy plany gry zadarmo. PrzesyiKa* losów wolna od opłaty pocztowej.

Z c. k. Oener. D y r e k t y l  l o t e r y j  pa^łwowysb.
9922 5 10 (Oddział loteryj państwowych na celo dobroczynne).
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K r a k ó w ,  H . r a & k  2 $  —  p o l e c a

SERYA I
Bilczewski. Eucbarystya................
Ł u bień sk i. Żywot św. Gerarda . . 
M ora w sk i. Filozofia i jej zadanie 
F eiczar. Frawo małżeńskie. 3 tomy 
Pelczar. Rozmyślania dla kapłanów, 2 1. 12 — „
Spis. Św. Teresa od Jezusa.....................12  0 ,
T e e d o r o w icz , Leon X I I I .................... V — a
W ąsik iew tcz. Czytanki niedzielne . »

10 — K
3 - - »  
6 ' - »  

16-— ,

SERYA II.
B o le ia n . Wychowanie młodzieży . .
Ł e iio . C z ł o w i e k .................................
K arbcw iak . Krakowska szkoła kate­

dralna .................................................. 1'20
Łamy- Kobieta i w ie d z a ..................... I -—

*Ma Jeuślel.Cywilizacya nad Bałtykiem 2'40
Fcdwln. Drogowskazy............................. 3'—
R o s fw o ro w sk a . Czy są nowe dla ko­

biet z a d a n ia ? ................................. — ‘60
Zwyczaje towarzyskie.........................2-70

#,a Jedyni© firina i SEcą.
daje 10% zniżki przy zakupnie na św. Mikołaja i Gwiazdkę. — SłOWOŚid 
„The Erector“ i„K!ipiiko“ nadzwyczaj pouczające budowy mostów,winditp. zestali. 
Sanki i narty, huśtawki i przybory do gimnastyki ponojowej. Kajety z przybo- 
rami do wyrzynania, modelowania i wypalania. — Faroy ołejne i akwarelowe 
w. kasetacn, g. y towarzyskie, szachy, domina, skrzynki Richtera.
Ozdoby na drzewko — kolosalny wybór — sortymenty po K 1-50. 
Perfumy, mvdełka, *vofl) kolońskie, pudry, najlepszych firm światowych. 
Aparat) do golenia od K 3'—. 999ó 7 8

Powyższe 8 dzic>- w 11 tomach naraz wz ęte Powyższe 8 dziei naraz wzięte zamiast kor. 19-90 
zan- ist koron 53 20 — tylko koron 2F* tylko koron 10*—

SERYA HI.
B ąL ow skl. Dzieje Krakowa..................   K
Cki ikrw sk j. Dzieje zniweczenia Unii 3'20 n 
Czartoryski. Pamiętniki. 2 tomy .
Klaczko. Przygotowania do Sadowy .
Kopera, Dzieje skarbca koronnego . .
K iacaulay. Szkice i rozprawy. 2 tomy
E s n te a ite l. Tam r y s k i ..........................
E idm U E tt. Nad Niemnem. II . . . 2-— „
J o  a  -k, Historya Czech. 2 tomy . . . 8 '— „
Powyższe 9 dzieł w 12 tomach naraz wzięte 
zamiast koron 46 90 — tylko kor&n 20*—

Panie domu! Baczność!

8-— 
1-50 , 
5 — ,
6‘— : 
1-21' ,

SERYA IV.
Bystrzycki, 0 poezyach i mowach ks.

K ojsiew icza ......................................
Botejsyclfii. Z dziejów literatury polsk.
EHoasask, Jan Ko hanowski.................
S^orswfsbi. Wiersze i proza . . . .  
C sm ccjut. Historya literatury francusk.
larE O W sbi. O k o lęd a ch .................
TretSak. Jnlinsz Słowacki. 2 tomy .
Tretf^k. Najświętsza Panna w poezji

poiskiej . . V ...............................
T r e fe k ,  Śzkico literackie. II . . .  . 
Powyższe 9 dzieł w 10 tomach naraz wzięto 
zamiast koion 44-— — ty lk o  k s r o n  23*

6--
1-

15-

Nie kupujcie m as^, ani innego tłuszczu, zastępującego masło, me spróbowawszy poprzednio 
słynnego i wszędzie wypróbow anego św iatow ego wyrobu

b l A h n s c h e i n a

Eioracy w zystrte cztery serye naraz płacą za 34 dzieł w 41 tomach — ty lk o  kapłan 73*—. 
NB. Można także nabyć każde dzieło Usobiio, lecz tylko po katalogowej cenie. 8983 5 5

W a t a l i n y  w e & m i & i i ®  :
podszewki jako  to: kloty, glorya, satyn'*, szeiże, pod-zewki w rękawy, 
szare płótno —  G u zk i, taśmy, koronki, wstążki, poleca w olbrzym im 
w yborze magazyn tow aiów  drobiazgow ych i przy boi ów  kraw ieckich  ;

firm y

© s t s s z e w s M  &  M s a - j e i *  ; 
długoletni w spólpr. f ir n y  Porębski & Zim ler ;

9546 1S 0 2>iKT, S .

H A K ® A R Y M Y

S P R Z E D A Ż  G W I A Z D K O W A
J .  F e r t i g , K r a k ó w , S z e w s k a  8
h a n d e l  ż e l a z a  i p r z y b o r ó w  d o m o w y c h .

Brzytwy do golenia z 6-leinię gwarancją
po K A 50

Prymusy szwedzkie Nr 30 K 8 30. Nr 0 K 9-50
Nr 1 K 9 80

Wyżymai zfci amerykańskie do bielizny na
10183 5 6

6 par noży i widelców nikl. 
6 łyżek z białego metalu 
6 łyżeczek z białego metalu 
6 noży a! pakowych 
0 widelców alpakowych 
6 łyżek alpakowych

spłaty po 1 K  tygodniowo. |e łyżeczek alpakowych

K 3-20 
K 1 60 
K 0'8o 
K 5-70 
F 5-90 
K 4 80 
K 2 5(

l*-<*

f c S r y k a  s ł p r e l s i w  m e ł a l e w c h  i  a f c u i B i u l a t o i a t i t f

Łeće, ul. M is ia  1. 0. Kr teteto’
O D D Z IA Ł  A. O D D Z IA Ł  A. 

s Śruby i m utry ie lrsa a  i saetalowe.
U f t r o b y  m e t a l o w e  • Kity. Wyroby tokarsfetie rewolwerowe. 
Okucia metalowe. Odlewy mosiężne, bront-owe, aluminiowe etc. fśiklowarle.

O D D ZIA Ł  B. O D D ZIA Ł  B.

W y r s f ó  c i e w t e R e :  Plomby olowla >e. Rtiry ołowiane.

O D D ZIA Ł  C. O D D Z IA Ł  C

ć A . u m u l r  £ c ; v  ly P M  GfO StSIlS-kiGOJ. j^ ś a u la t ę r y  Sp r Feno
śce. Latarki górnicze, domowe i kieszonkowe. 8682 10 0

Wyłączne znsMwo na Zach. Galicye:„Tepeg2“,Frak«wtiilj£!s!eiiGńska 5.

„ U N I K U M 44 nie je s t  margaryną rośli:,ną.
w yrabia s;ę z najczystszego tłuszczu w ołow ego z jak najlepiej pasteryzowana, śmie­
taną, to też ma n a j w i ę k s z ą  w a r t o ś ć  p o i j n m ą  i jest r/.eczywiśc!e zdrową.

^ U M lK U M 4!  ni.e j< st wyrobem sztucznym, lecz E s a j c a y s t s a y m  w y r . o t s e m  n a t t a p a l t a y m .
„ U K I S iU M * 4 jest o 5 d ’/0 tańszą od zw ykłego masłu, i z poręczeniem o wiele wydat iejszą 

od niego.
T Y L K O  B L A fit L S C K E I M A  „ U M I K U R I 44 jest rzeczyw iście J e d y n e m  i p r a w d z i w e m  

zastępstwem ma^ła, w s z y s t k a ©  d ^ t y c l i c a a s  s a c l a w a i a s s e  ś r o d k i  
o  w i e l e  p F z e w y i i s z a J ą f c . e i s s .

W y rób
B L A I S ł S C IH E IN A  w K N S K U M 4* zabezpieczony jest ciągłą  państwową kontrolą, co jest uw: 

docznionem na każdym pakiecie.

Szanowna Pani!
Niech Pani nie da się obałam ucić innemi ogłoszeniami i niech używa zamiast masła do 

SHSćŁżessI&i 
9221 7 o p i e c z e n i a

g o t o w a n i a
wyłącznłe do  efelelsa

B S s t i f f i s c l a e ś i a a  - - B B a p g a r y n y  „ U M I i i l M * *
W szędzie do nabycia. Na próbę zadarmo, opłatLie.

Z J S K d I & C S G B J E  F A B R Y K I  M A R G A R Y N ^  i  M A S Ł A ,  W I E D E Ń  X S ^ .

{f&t

mM Pm.OM.BKK R A K Ó W
R Y N ^  G Ł Ó W N Y  L . 7- 8 .

M m & z Y H  o e u w m  w y r c b u
c i e d o ś c i g n i ^ e l  t r w a ^ & j  e ls g S E S y ś  f a a s a ó w  i  j s i s e ś e l .  S a m ó w i e n K  
z  b k  w i i  icjrf w y k o a ą f e  s i je  i e S I n f  o n d e s ł a n s p  s t a p s g ®  b a s i k a ,  
ro p sp acye u u c . e 6 2 . r a  p u ik t a jt o i i.  10125 2 3 Gsny

zm m m m em ssssse

1 ( H a m b u r g - A m e r i k a  L i n i u j
K om unikacya z w szystkiem i c z ę ś c ia m i świata.

l i s s k jia a a ^ e g — l e w y  ¥ ® g » k
O o u log n e— Nov. /  York C ' i-bourg— N ow y Y ork , 

S o u th a m p to n --N o w y  Y ork .

ż^s.si.Shr1 " g  — Piiśla£]Q 5phSa 
I13j«.siuyjrs —  S s s t c n  
53»i!5ici8 irg  — K s u a d a  
H ainSsurg '— Ctelsa 
Flam ^asr-j —  i^ e k ® y k  
Iłn re iJ ia p g  —  B r s z r y s ja  
Bi a  m  t o u r g 1 —  A s^gesy t ę r i a  
HatssSfiayg — S n tłje  Z a c S ie d n le  
t2am .8csry —  E i i . : c  
KatsiflsEimg — Pse*a 
ESansfeasr-g —  l i A - y k a

Podróże przyjemność;
na o k r ę ta c h  w  iyrn  celu  urządzonyeh

Pc drćże r;a nkcio świata 
Podróże dc Indji 
Podróże na Wschód 
Podróże 'ia P6łąOc 
Podróże do Islandji 
Podróże dc Indyi Zachodnich 
Podróże po Nilu.

Od niedawna rozpoczął swoje podróże pospieszny okrąt turbinowy

s g i  m p  e p s ! ® s * “ y
największy okręt na śwfiecie

C 'u goik , 91!' stóp. S ze ro k o śę  9 3  stup. G Ii;7 oko4ć 63  stóp . J 0 C 0 0  tonn jb ją t o łc i .
Podróż z Hamburga do Nowego Yorku trwa s i e d e m  dni 

Cztery śruby. S p ok o jn a  jazda.
Korzyści:

P i e r w s z a  k a ju ta .  P ok o je  pod  ig l fd e m  kom fortu  i w ielkości ni( r ó ż n ij  się  o d  uraydzeń w  najpierw- 
S 2 y c h  h o łd a ch  Europejskich, 119 apartem entów  z toaletam i i łazienkam i, zaopatrzonem i w krany z 
gor^c^  i zimrvj w od a . W ie lk a  hala do  kąpieli m orskich, kąpiele e lek tryczne, łaźn ie parow e. S a le : 
balow a, restauracyjna, jadalna, gim nastyczna i dziecinna. O g r ó d  palm ow y. C zyte ln ia . P okój 
e  Przyboram i d o  pisania. Palarnia. 3 w indy. Spacery po pok ładzie Vz kilom etrow ej długości. 

Druga k a ju ta . 2u, 3y, 4 o  oso b o w e  pok o je  z  um ywalniam i, szafam i do ubrań i  elektrycznem  ośw ietleniem . 
Sala jadalna i g im nastyczna, baw ialnia, czytelnia, p ok ó j z  przyboram i do pisania. K ąp ie le . W in da . 
Spacery p o  obszernym  pokładzie.

T r z e c i a  k a ju ta . 2u, 4o- os  ob aw ę p ok oje  z  um ywalniam i i  oświetleniem  clektryczncm . Sala ja d a ln a ,  
czytelnia, palarnia, w anny, spacery po obszernym  pok ładzie,

M io d z y p o k ia c l .  O dd zie ln e  p ok o je  dla  rodzin i kob iet, Łóaka z  pościelą , ż y c ie  dobre . O św ietlen ie 
elek tryczne. Pralnia. K ąpiele.

Szczogóty p r z o s v < a  b e z p ^ a t n io .

,, P^ “ l" 3kehri H a m b t ir g .
Z a s tę p s tw o  w e  L w ow ie ; G e n e r a ln a  a g e n e y a  d la  BaUoyl: S ta n is ław  S o k o ło w sk i, G r o d e o lia  es .

1273
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m h ? T R -hm e f ik a  U n  1 el

S970 6 6
|  ó ą  m is

(N eu ste in ow sk ie  pigutki L lżb iety )
Przed WBjystkiemi podobnemi przetworami pod każdym względem należy się im pierwszeń- 
c T ś  lgTlUu ile zawldrają żadnych szkodliwych substancyj; używane z bardzo wielkim I

8kl'' ™ J wronach dolnyck organów ciał;1, rozwalniają łttwo, czyszczą krew. żaden J
grodek leczniczy nie j est korzystniejszy i pr żytem tak zupełnie nieszkotiliwy do zwalczani)

l i k
niezawodnego źródła bardzo ?rielu choróo. Z powodn ocukrzonej formy chętnie zrżvwają |

je nawet dzieci. 9224 7 15
Pudełko, zawi Tjące 15 pigułek, kosztnje 30 halerzy; zwój, obejmujący 8 
pudelek, a więc 120 pigułek, kosztuję jylko 2 K. Po otrzymaniu należytości 1 

K 2'45 wysyła się 1 zwój pigułek opł&tnie.
H c tn c n a n ia l  Przed naślallow:ni,'t'rsm: ostrzega Sie usilnie. Żądać „Filipa! 
Udi!e.CLG!iiCi Neusteina pigułek rozwalniających11. Prawdziwe tylko wtedy, 
(d y  każde pudełko i pouczenie opa+rz^ne jest naszym podług ustawy proto- 
a< łowanym znakiem ochronnym, wyciśfliętj m c zei wonu-czarnym drukiem „Św. i 

|iold“  i podpisem „Filip Neustein, aptekarz-* Nasze protokołowane opako-

a) dla m ł o d z i e ż y ;
Koron

L. Jakubski D r : W krainach słoń­
ca. Książka podróżnicza, opi­
suje baryrni**! podróż do wnę­
trza A  tryki., Ozoob. 100 ilnstr. 
na podstawie oryginał, zdjęć 
autora. N o w o ś ć ..........................6 ’—

2. Szybalska. Z. D r: Urywki z pa­
miętników o powstaniu 1863.
I l o s t r . ................................................ l -25

3. Schreiber-Piasechi: Harce mło­
dzieży poi. Iłustr........................1 ’20

4. Fiatelc J Zasady przyzwoite­
go zachowania się uczniów 
szkół śred. W yd .II , z 27 ilustr. — '40

b) dla D i c a z i e i y  starszej 
i  t o r e s Ł y o I  :

„Nauka i Sztuka-i. Z b iór mo- 
nografij, w ytw ornie w yd. i bo­
gato ilustr.

1. Kubala: St. Grzechcwski. 46 
ilustr................................................. 3 -—

2. Doi-ębowicz: Dante. 73 ilustr. 4 ‘—
3. Bruckner: Dzieje „.fizyka polsk.

121 ilustr., wyd. II. Kow®ś*5. 6*—
4. By gięty iiski: Gierymski. 92 il. 4*—  ‘
5. Łoziński: Ziem ia i je j budo­

wa. 91 ilnstr. . . .  . . .  5 ‘—
6. Potocki: Portret i krajobraz 

angielski. 8* ilustr................5 —
7. Doliński: Dzieje muzyki pol­

skiej. 147 ilnst.......................  . 6 '—
9. h uzicki: itiicliał Anioł. 89 ilustr. 6 — 
9. W itkiew icz: W a te jk o .W y d .il ,

300 i l n s t r . ........................   . 1 6 *—
10. Opićński: Chopin. 74 ilustr. . 5.—  
11 Boloz-Antoniewicz: Grottger.

403 ilustr................................... ....  20.—
12. Jachunecki: Wagner. 80 ilustr

i DRty................................  10-—
13. Batowski: Horblin. 148 ilustr. 8 ’—

c) d la  f a c Ł o v c ć : r :  %
1. Głabiński: Ekcnomika społe­

czna. Nowość.......................20-—
2. B uzek: Administracya gospo­

darstwa społecznego.- JŚe- 
wośó ................................................20-—

3. G óra: Buchalterya, toru I B. 
pojedyncza, wyd. II . . .  . 4 ’50 
tom II, B. podw ójna . . . .  4A 0 
tom III, Form y baclm iteryi 
podwójnej. N o w o ś ć .....................15-—

W szystkie książki wyszły nakładem 
Tow. naucz, szkół wyż.

D o nabycia w e w szystkich księgar­
niach lub w  A i m l a i s t r a c y i  
w B Ś c fw  T . K . S . W .,  h t o ó w f I b *  
J e c l d e g o  5 ,  która w ysyła  też gratis 
i franko prospekty.
* Skład głów ny „N auki i Sztuki“ w 
K sięgam i G e b r y E e w łic a a  i  S f a a  t»® 
L w o w i e .  99S8 6 6

......

gw ń nsys-iti 'J Ę L

m sm
m m . ‘ jk jg J

Fabryczny skład amerykań­
skich urządzeń biurowych

J E R R Y i  S K A
F ilia  w K r a k o w ie

Floryańska 23, i. p.
0392 TELEFON NR. 1416. 11 20

A U S T R I A  
T Y R O L  P O ł l B N .

Najcieplejsze uzdrowisko jesienne, 
zimowe i wiosence w Monarchii 

PENSYONAT POLSKI

„ G f l i S l S M A "
— Prosptkta i cenniki na żądanie. — 

7791 6 6

. łym Orłew*, Rynek, AB, 45. edera, Karmeii'ka 23, we Lwowie, apt. Z. Ruckera” poa 
„Srebrnym Orłem ul S carbkowska 7.

stkl sie w e k

Generalne zistępstwo: Kraków, ul. Dietlowska 97. Zastępca na Lwów i okolicę: Henryk Eber, Lwów, ul. Podlewskiego 10.

zamiejscowy z ukończoną, co najmniej 3 ..łasa 
gimnazjalną lub wydziałową ^Polal), włada'ą- 
ce językiem niemieckim znajdzie umieszczenie 
jafec praktykant w hurtównym uandln win eoć 
firmą J. Fedorowicz w Krakowie. 10341 3 3

Tylko najlepsze wyroby w wy­
konaniu bez zarzutu. Nr l i t 1/, 
skrzypce studenckie, wielkośo? 
4/ ( z płomienistym, polituro- 

wanym spodem, 5 80 K.
Nr l i s 1/? skrzypce studenckie 
wielkości iji, % pięknie płomie­
nistym, polituro?, cnym sno/em, 

lepszej jakolci, 6.50 K.
Nr 1151/, skrzynce studenckie 
wielkości ' l]t wykładane, spód 
piękrie płomienisty, bardzc ulu- 
1 ione, 7'60 K. Skrzypce stu­
denckie i  kością słoniową, o 
dobrym tonie i dobrze wykoń­

czone, 8 40, 9 —, 10 80 K. Nr 212,/ » ’^krzypcc 
orkiestrowe z kością słoniową, 1 :-80 K. 

Smyczki ro —’90, l -50, 2 —, 2 20 K  i  wv-
żej. Cytry, harmonijki., mu1 tanki, okaryny, 
klarnety insi rumenty dęte. gramoiony i t. d. 
w bardzo obfitym wyborze. Niema ryzyka: 
Wymiana dozwolona tub zwrot pieniędzy. W y­
syła za zaliczkę lub po otrzymaniu naieżytości 
c. i k. nadw. ‘dostawca Jan  K cz r a ć -  dom 
wysyłający instrumenty muzyczne. Briiv Ńr 340 
tCzechy). Katalog głOwny z 4000 odbitek na 
żądanie zadarmo, opła.ony. 7519 4 4

Chodzi po Krakowie tez  zajęcia, a my kupujemy tandetę, sprowadzaną z fabryk pruskich i niemieckich. Od nas zależy dać zajęcie tej masie bezdomnych 
a uczciwych i zdolnych robotników, przez kupowanie w j łącznie obuwia wyrabianego tu na miejscu. Firmą, sprzedającą wyłącztiie obuwie wyrobu własnego 
i zatrudniającą wyłącznie polskich robotników, jest znany od lat 50 z doborowego towaru, solidnej i najwybredniejszym wymaganiom zadość czyniącej 
roboty —  magazyn obuwia męskiego, damskiego i dziecięcego pod firmą Jana RsHsza w Krakowie, pizy ul. PGryańSKiS-l 1.57, naprzeciw hoteiu pod Różą.

I



fc Nr 5S6 N O W A  K l S f O R M A Sobota 20 Grudnia 19IB,

s w e  :

T!a drz^rho miele HowcftL Jako nodarek nu Gwlrzdke.
B e k o  'F c y c

omplstne do ubrania 
aiego d i ^ e w k a  od 

2  do 1 5  K o i- .  
S a i a z d k i  z  
s n e ty “  l 2  h a l .  do 
—  1 -5 ©  l i o r .  — 

B t k d p a c y e  
i  o z r lo h y  z  „ Ł a ­
jn  e t y “  ̂ włob aniołów) 
sskła, papiery, w aty 

i żelatyny. 
S s k lŁ iw  p e r ł y ,  
i r ą b k i ,  i i m n n k i  
I s o p l e  l o d o w e .  
K u l t  s z k l a n e  kom­
plet 1 2  s z t .  8 ©  h .

G ir la n d y  
srobrne  i kolorowe.

A n i e l k i  i  L a m ­
p i o n y  na drzewko. 
S z o -p k l ,  S t a j e n ­
k i ,  P o z M i k ę  złotą 

i srebrną.
D y a m e n ty n e , 

i  ś n i e g  błyszczący.
L ie fa ta tfzyk i 

ozdobne i zwykłe. — 
P r z y r z ą d y  d o  z a ­
ś w i e c a n i a  i  d o  

g a s z e n ia .  
Ś w i e c z k i  w o s k o ­
w e ,  stearynowe i ko­
lorowe, gładkie i kar­

bowane.
: : :  S t o c z k i .  : : :  
.Ś w ie c z n ik i

e ie K t r y c z n e .

i l l y d la  iP e r k i in s y
w eleganckich kaset­
kach, po najtańszych 

cenach. 
B jfiY D Ł A  kwiatowe 
o s i l nyn zapachu 
po K  1"S©  za 1 kg. 
P e r f u m y  i W o d y  

k o l o ń s k ś e .
P U D R Y  i  E fydfla
krajowe, francuskie i 
angielskie i inne wy­
śmienite środki toale­

towe.
P erfu m y  desynfok- 
cyonnjące do kloze­

tów.
K r e m y  na wydeii- 

katuienie cery.

S O °l o
F A R B Y

opustu każdemu na 
G u i i z d k c ; .

KraMs
W  37, l i s i  H .

artystyczne
| F A R B Y  '---------------

 guziczkowe,
krajowe i zagraniczne.
P r z y  r z ą d y  i k o in -  

g p le t n e  k a s e t k i
do malowania olejnego 

i akwarelowego. 
P r z e d m i o t y  z drze­
wa i terakoty do ma­

lowania. 
P Ł O T K A  - -
=  B IA L A R S IU E  

na ramach. 
P a l e t y  i  S z t a lu g i .

8962 3 3

Z a b a u u a  I G r y .
K o t - v ic z n e  

s k r z y n k i  b u d ó w -  
Saste i zabawki do 
układania (łamigłówki) 

z fabryki F. A. 
Richtera i S-ki. 

S z a e h y  i  s z a c k o -  
w a i c e . — P o m i n ą  
i różne gry towarzyskie 

L a lk i  g e m o w e  
dla dzieci. P i łk T g n -  
m o w e  i s a l o n o r  e  
P r z y r z ą d y  g i m ­
n a s t y c z n e  pokojo w.

N o w o ś ć !  
P e r f u m y  o nader 
silnym zapachu do szaf 
z ubraniem i bielizną.

A j ia r a l y  d o  w y ­
p a la n ia  na drzewie 
i odpowiednie wzorki 

do tychże.

K o m p le t n e  k a ­
s e t k i  z przyborami 
do robót piłeozkowycli, 

i snycerskich.

Ssori zimowy:
SA .K K I

ftA R T Y
W E Ą 2 A M IA

i wszelkie przybory 
sportowe

P S | ~  K a l o s z e  o r y g i n a l n e  r o s y j s k i e  i a m e r y k a ń s k i e  w  n a j w i ę k s z y m  w z o r z e .  " " 8 H

wszystkich krajów wyrabia inżynier 6 i l  78 0
M .  t Ś r E S Ł S H l L U S  ■

priez wiedzę autor, i zaprzysiężony rzecznik patentowy w Wiedniu 
i n . ,  f i K a ś ? i a S a O f ® f i i a t a ą B f c s s © -  N t *  2 1 .

Z e & m p k i  © l e k i r y e ^ a e

kieszonkowe
słynne z niezrównanej doskonałości, 16 godzin 
światła poleca E. W lEM LTi, op tyk , K ra­
k ó w , K a rm elick a  15. 9716 8 10

Duży psłiśl
frontowy, suchy i ciepły, z umeblowaniem, dla 
osób potrzebujących spokoju, sam lub z kuchnią 
i naczyniami Także może być dla 3—4 pań 
kształcących się, z utrzymaniem, od 1 stycznia, 
na dłuższy lub krótszy czas. — Wielopole 7, 
na prawo, przez ganek, I piętro, R y j a r s l - a .  

10423 1 3

Uroili
dłuższą p ra k ty k ą  k o m e r cy a ln ą  znaj­

dzie posadę. Reflektuje się tylko na p iem rszł - 
i  ze >ną s ilę . Zgłoszenia: Kenner i Fussman, 
Kmków 10478 1 3

Hunaaiii&i rafyine]
p o s z u k u j e  k a n c e l a r y a  a d w o ­
k a c k a .  F l© r « a i3s a a  4 9 . 104791 2

P enspsf Litanio
ulica Szafrkiego i

salon słoneczny dla jednej lub 2-ch 
osód  do w ynajęcia  zaraz. 10477

Sacao holenderskie
na wagę, jakoteż tow ary korzenne naj­

lepszej jakości, poleca handel

f lM y  R yili^ leso
w  M o w i e  Mały RyacR 7.

10383 1 2

Wik tor Barabasz
Skład fortepianów, pianin i har­

monium
Kraków, Rynek gf. 39 , Linia A-B.

Telefon 2538.
Poleca instrumenta doborowe z pier­
wszorzędnych fabryk krajow ych 
i zagranicznych. W yłączne zastę­

pstwo L. B asenoorfera. 
W ielk i w ybór w instrumentach 
8362 przegranych. 4C o

Poszukuje się od stycznia 1914
!<f tędaika _L‘jira i/ £ " 0

(izraelitę) piszącego b ie g le  na maszynie po 
polsku i niemiecku. — Zgłoszenia pod „Fach 
pocztowy Nr 71“ , Kraków, 10407

D$?sdi;icy
żonaty i kawaler, z chlabnemi św:adectwami 
zagr inicznemi obejmą posadę od Nowego Ro­
ku 1°14. Zgłoszenia tylko pisemne po"1 adre- 
seit P o l s t t .  Z  w ią z i  -k  o g r o d n i k ó w  I 

i m o c n lk o w  w  K r a k o w i e ,  u l .  ś n r. 
D m  a sz a  5 7 .  Na żądanie wysyła się odpisy 

świadectw. 10495 1 2

O M
zakupna

dywanów perskich i smyrneiskich
w  wielkim  wyborze, w dogodnych w a­

runkach, a firmy

J E S  J 1  ^ 3 L  I r *  ^  ' s a .  m  
«a l. l i i i i i L a  t?1

-niecnie baw i tu krótki czas naprawiacz 
dyw anów . Tek 2083. 10154 1 10

Sprzsda*. lub dzierżawa.
Kamienica parterowa o 7 ubikacjach, z kon­
cesjonowaną piekarnią, wraz z 2 ptecstmi hu- 
dowiauemi, wolnemi latami od podatku, długu 
hip. 5000 koron, jest z powodu słabości właści­
ciela z wolnej ręki za 12.000 koron do sprze­
danie. — Realność ta może być wydzierżawio­
ną ns lat 3, za nrzystępną cenę, początkujące­
mu piekarzowi. Wiadomość: Karol Rytko w Wł 
dowicach, ul. Mickiewicza 662. 10488 1 3

r a p i u
leczy się w S dniach — Zapytania pod 
znakiem F 0 ,3 7 5 8  przyjmuję Haasen- 
a tei_  c l  T. a., P .-aya-n .

10167 2 0

i e n y s

v > T rr ' ^

gra szafirem, bez zmiany igły. Nie niszczy p ły t  Daje żywy, prawdziwy 
głos ludzki i oddaje każdy instrument z właściwą mu siłą i brzmie­
niem. — Olbrzymi w ybór zdjęć. — Przyszłość anłeży do PafMeSosaa. 
N o w e  m o Ł e i e  S z c z y t  i o s k e s a l o ś c i .

aparaty fe z  Saby:
Nr 28 K 65-— 
Nr 29 K 80 — 
Nr 31 Iv 135 — 
Nr 32 K 160-— 

Re7.es X. K 165;— 
Nr 35 K 210'— 
Nr 36 K 225 — 
Nr.rSS' K 310'— 
Nr 44 K 450 —

t p a r a ły  z  t u b ą :
Omnibus 

Nr 5 
Nr 8 
Nr 10 
Nr 20

K 6 0 - -  
K 9 5 -  
K 165'— 
K  210 —
II 260' -

Każdy z tych apara­
tów z membraną zwykłą 
kosztuje o kor. 15'— 
mniej.

*5

10491 1 10

Płyta 24 cm. II 2'69 
Płyta 29 cm. K 4'50 
Płyta 35 m. II 6 '—

y.UM«V.WIMŁ’.BraE1BI a as™™

PosEistafs slą
wspólnika do k on ces ji kinematografi­
cznej. W iaaom ość: W olska  6, parter, 
na prawo, m iędzy godz. 1 — 3. 10193

0 g i * o d i s l k
w  sile wieku, poszukuje posady od 1 sty­
cznia lub od 1 lutego. Zgłoszenia pod 
Z, C. poste restante Stróże. 10500 i  2

Lokal
na masarnię, piekarnię, ślusarnię, sto­
larnię, około 180 m Q , do wynajęcia. 
W iadom ość: ul. SzlaK 61, parter.

10501 1 5

Śliczny 
zawsze mile widziany

stanowią Drallego perfumy

iiiiision a latarni marskiej
krople kwiatowe bez alkoholu. — — — W ystarcza atom! 

Zapach naturalnych kwiatów.

„ J t a i § n “
z r, 1911 i 1912, zamiast po 30 Icoion tylko 
po 4 korony, oraz Liberum veto z r. 1904 za 
2 korony, sprzedaje Intykw. 51. II. Rauchera, 
Kraków. Szo taloa 28 10494 1 3

! PofpczRl piinitfne!
bez poprzednich wydatków, w każdej wyso­
kości dla każdego, na skrypt z ręczyctelami lub 
bez,, spłaoalne miłemi ratami w 1 do 10 lat, 
poży-zr hipoteczne na 4%. na 30 do 40 lat. 
Najwyższo pożyczki na zast. Szybko, dyskr. 
zaiatwia Zygm. Schillingcr. biuro bankowe i es- 
kontowe, Pressburg, Kossuth Lajosplatz 29. — 
Marka na odpowiedź. 10487 1 10

* i t a f y k w a r f 3 M 3 .
Piękna kolekcja, dziesięć nowych powieści le­

pszych autorów za 3 kor

Słown k j‘ęryka polskiego i niemieckiego Ko­
narskiego i Zippera, 4 tomy, najnowsze wydanie. 
Dio Casterre chiscke-Uhgarische Monarchie in 

Wort nnd Bild, 24 tomy. 
O.steireichische Gesetzes- ICnnde 1913, 4 tomy 
Pienią :ek: Historja powszechna. 15 tomów. 
Orgelbranda Encyklopedya powszechna, 16 tom. 
Księga adresowa miasta Krakowa i Podgórza.
Kupaję książki i obrazy lepszych malarzy, de­

brze płacę. 10496

A n tyk w a rn ia  w sieni R. Sp ingarn , Kra­
ków, Szpitalna 4, po stronie Małego Rynku.

Kouwaua, róże, bez, heliotrop, re­
zeda 4 K, fiołki 5 K. W e wszystkich 
aptekach, drogueryach. perfume­
ria ch  i w haufhach mydła i lep­
szych zakładach fryzjerski* h, Jerzy 
Cralls, Podm okłe n. L (B oden- 

baoh a. E.). 8s3ó: 6 8

c o -

«• 117; %SśĘfyi$Ę/tk

W yroby  stalowe, jakoto: brzytw y, 
maszynki do golenia, maszynki do 
strzyżenia włosów, scyzoryki, na­

krycia  alpakow e Iłern- 
dorf, (7 par nakryć ni­
k lo w y ch  za koroa 2 90

poleca

H a n d e l  ż e l a z a  J ó z e f a  H a j e m a
101901 10 w Krakowie, ulica Roryańska i. 33-

II 4'60 

K 4 -

i e p c
K 7'89 

5-20

W i d a w o ! e i w a  E a s y  F r s e s f ó m o ś ó  i  f o i n o n y  
W a r s z a w s k i c h  P © r s a © a ; s i l k © w  M g f ę g a p s k l c h .

osmimi
l!odość panny lani L  Eonara
U źtfa&ia wipzy A. Oruszeckieyc
Kandydat A. Oruszackiego
Dziefe grzeem: S. Żeromskie

ttjydanie czwarte przejrzane i poprawione przez autora. 2 tomy. K

Mazowsze 1027223 L. Eomockiegu K
6rą fal Wydanie nowe E .  T e t m a j e r a  K 470

Król imsytów . W. lanackiegs ks-2o
Zbieg w fnS^M ^ 0. TokąrzswsMego k3-2o
Andrzej ladek z porjjL̂ fe* 5- Żeromskiego Ł4-
Dnua o tietmanie, Ŵydanio trzecio S. Żeromskiego K 5.20
Na rozłogach białoruskich W. &om*aIlckiOga K 3-2o 
Niefola T. licmskiegi Ke-so
Hęwieśmce Wydanie drugie Z.  Rygier-Naikowskiej K 4-7o

Orły Wydanie drugie A. SZOmOty
W plomieikn życia A. Szamoty K
Zakazana- muzyka I I  Wierzbińskiego K
Eubieta i pajac P. Louys K24o

N a .

B A ' $ f ł ! E  W S O S H i i ^ i
dla dzieci do lat 10 A. Szczęsnego

Z  b a r w n e m i  i l u s t r a c y a m i  w e d ł u g  o b r a z ó w  Z .  P l e w i ń s k i s j .
W  ozdobnej kartonowej okładce K 6'50
G Ą S I O R O W S K I  W .  ‘P f - l y  fl Q f lQ  T>ŁW' h!stor- z ePoki ną6?oIeo™

AŁl l i  iO U u*G  skioj, w oprać, dla młodzieży.
Z 6-nia rysunkami St. Batowskiego, Karton 5'20; w ozdobnej oprawie K 6'20

-  S z w o l e ż e r o w i e  g w a r d y i .  dla młodzieży. Z 6-rna ry­
su nkum i J. B RUdigera. Karton 4 70: w ozdobnej oprawie K 6'70

S K Ł A D  G Ł Ó W N Y  w  K S S Ę G 4 .R N I  G E B I T H t I E R A  
:  S P Ó Ł K I  W  K R A K O W I E .

D O  N A B Y C I A  W E  W S Z Y S T K I C H  K S IĘ G A R N I A C H . T 9 S

K 3-20

3'70

3 20

Proszę żądać poradnika kosm etyczuo-hygieuicznegu 10230 4 6

Drtsiieryi H. SiKorsKieJ, M m  ul. Szpialun 1. 13.
Poleca w dużym wyborze opaski hygien., wkładki, pasy brzuszne, kompletne wyprawy dla położnic.

1 laiifstesiejŁSP psflarfel S M Ik iw
jako to: wspaniało perfumy w ozdobnych kasetkach, oryginalne i na wagę, nlr,hione .jaki 
kalifornijskie, manicure, przybory do czesania i t, d. — Cenniki wysyła odwr tnie na żądanie.

10109 2 0

M p£T& QMND0H
Prawdziwe HanarKi

bardzo pilne śpiewak:. 1) sp-zc- : 
dania przez krótki czas. Sond> r- 
mann, pl. Matsjki 4. 10499 L 2 ;

TethnlH-dcntyste
posad.. — Zgłoszenia podposzukuje  ------

puste restr ute Kraków.
■fecr.nik

10333 J fe

K r f t l e w i a i & a
mioaa, fnteligentu” panienna i bardzo sym­
patyczna, cbirakten łagodnego, .umna blon­
dyna, o ;zy ciemnoniebieskie, średniego wzro­
stu, lat *22, skromnych wymagań, pragnie 
poznać mężczyznę, w celn matrymonialnym, 
inteligentnego, symuatycznego, na po6a 'z:~ rzą­
dowej Może być hlondyn lab Lranet, u: lat 30. 
Adres- Zofia. Iaknoow3ka, Łódź, ul. Nowa Ce­
gielna Nr 3. Gimnazynm polskie. 10503 1 3

Cl K-MflDWORfWĆH I KOMERflLMYĆU POSTćlWćOW 
R O K  Z A Ł O Ż E N I A  17-5  3

10107

NOWO OTW ORZON A M AGAZYN TO W ARÓW  E ŁA W A TN Y C H  I G O TO W EJ KONFEKOYI DAMSKIEJ

W Ł A D Y S Ł A W A  G I F A 5 Z E W S  ^ E G O
K r a k ó w -------------------------- u l i c a  f ł c a i y a ń s i i a  ł . « s

DŁUGOLETNI W SPÓŁPRACOW N IK FIRM Y J. SOBOLEW SKI

:0 r ,z . ^  .•

1  © ° i o  I  O l- 1  © °  o l  ,

duje do końca grudnia —  Firm a

D pM i e ó  i  S ^ s l a
naiwlększy skSad dfwanćcw parsk ich, ii**rtyer, skakał, 
fafeiiE-e^w, haftów, waz i galaiitc^i oryentatoej.

B o g o t e  ź r ó d i O '

niezw ykłych, efektownych, przepięknych p olark ów  
i rzeczy użytk >wych —  w cenach przystępnych

K r s k ń w ,  R y n e k  1 3 .  L w ó w ,  3 - i o  M a j a  1 5 ,

1©°|o © p .n s S M  1 S % 2
trono 8 10

urządzony z nowoczesnym k

salonem dla Panów, osobnym gabinetem dla 
Pań, oraz wielki wybór perfumeryi, najnow­
szych szpi'ek i grzebieni dla Pau — poleca

S T .
K a r m a l i f t M  1 1 .8813 523

poleca

najmodniejsze m ateiye y/elniane, je d w a b i, zefiry, batysty, barchany i t. p. 
na suknie, bluzki i lcostyumy. — Ceny niskie konkurencyjne. — Pracow nia

sukien przy magazynie. 10261 3 6

Na żądanie wysyła próbki opłatnie. Na żądanie wysyła próbki opłatnie

Z drukami Literackiej w KraKOwie ul. Jagiellońska 10. Rządca drukarni L. K. Górski.


